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Dla dobra wszqstkich n1ilu;ącqcll pohói h1cajów! 

Frontu Narodowego 

Depeszo zjazdu inspektorów szkolnych 

do Prezydenta RP Bolesława Bieruta 
„II oglilnopolo.ki zjazd inspektorów PrZY1'Zekamy, że nie będziemy 

I 

szkolnych, obradując~· w dniach 11 do ;;zczędzić wysiłków, ażeby podnieść 
13 mnjn w W::irszawie, prze·yłn wyniki wychowania i nauczania " 
Wam, .Obywatelu Prezydencie, wyra-1 naszych szkołach, a w szrzególnoś~! 

I zy głębokie.i czci i przywiązania. podnieść poziom oświaty na wsi -
ZapP.wniam~-. ie dołożymy wszy,;1;.. i w ten sposób przyczynić 3ię ·~0 

kich sił, by pt,acownicy o~wintowi przebudowy społerzne.i, i;osporlarczej 
wraz z młodzieżą szkolną star.di w i kulturalnej wsi polskiej. 

pienvszych szr1·eg-ach bojnwnik6w o Przyrzekamy, że pod kierowni-
trwr.ly, demokratyczny pokó,i. ctwem przodujace.i m::rodowi Polskiej 

Zapewniamy. że będziemy dalej Z.iednoczone.i P1..rtii Robotniczej 
umacniać i utrwal~ć prv.:v;ia7.li do zgodnie z jej r.:<.łożeniami bę<l~icm;,' 
Zwinzku Radr.il.'ckie[!'o - ostoi poko- wychowywali młode pokoleni<' na 
ju światowego i 110.:;tepu oraz w1>a- ofiarnych i płomi~nnyrh patriotów 

jać- n:i!o.'{: llo ~Wielkicg-o S~alin~ - / Pol11ki Ludowej i na t\\·órczych 1 zdrs 
:h~~1ze~o e~ 1ei po;;ł ~~ow_ei ~~ul?.ko-1 cyp!inowan~·cłi bndnwnirzych socj.:iliz 
set, wakzaCt!J o ~m·:-t\\'?"rJJi,,„,_.c ~po- mu w naszej Ojczyfoie". 
łeczna i pokój. 

. . \ 

unoczgs10 O Hif IHICA Niemiec Den1okratycznych Robotnicy budowl~ni stolicy 
nieustannego z~cieśniani·a przyjaźni z wielkin1 narodein radzieckim 

Pisn{o Pre~iera 
Demokratycznych Niemiec 

do Generalissimusa Stalina 
MOSKWA (PAP). - Premier Nie du radzieckiego i Armii Radzie::kieJ, 

mieckiej Republiki Oemokralyczuej które za cenę niezliczonych ofiar i z 
Otto GROTEWOHL wystosował na- niezwykłym bohaterstwem walczyły 
~tępujące pismo do przewodniczącego nie tylko w imię obronv ~weqo kra­
Rady Ministrów ZSRR Genera:issl- ju. lecz także o wolność i nokój ca-
'l•usa S1AUNA: lej ludzkości. 

W piątą rocznicę wyzwolenia przez MocarS'two radzieckie, druzgocąc 
bohaterską armię Zwiazku Radziec- pod Pana mądrym, wsuanialvm kie­
kiego narodu niemieckiego od dykta rownictwem, najbardziej agrcs~·wnych 
lluy faszyzmu hitlerowskiego, rząd zbrodniarzy imperialislvcznych 
Niemieckiej Republiki Demokmtycz- niemieckich, japońskich i włoskich 
nej wyraża Panu, i w Pana osobie faszystów - otworzyło nowe. szero­
rządowi ZSRR. Armii Radzieckiej i kie persoektvwv dl.1 walki o pokój 
całemu narodowi radzieckiemu - głę i wyzwolenie wszvstkich narodów 
boką wdzięcznoś~ demokratycznych, od imperializmu. Tym samym mocar 
miłujących pokój Niemiec. stwo radzieckie stworzvło przesłanki 

\Vyzwolenie narodów Europy spod dla utworzenia potężnego obozu po­
krwawego jarzma faszyzmu niemiec- koju, rozporządzająccqo dziś wszyst­
kiego jest historyczną zasluqą naro-1 kimi możliwościami, aby rozbić pla­

Po.dpisuiemy 

·Apel Pokoju 
.,MY, nlieJ podpisani, popiera.my 

żąda.ula Stałego światowego Komi 
tetu Obro{irów Pokoju: 

Domagamy si~ bezwarnnkow<>go 
zakazu broni atomowej jako oręb 
napa~cl wojennej i masowej za.gła_ 

dy oraz ustanowienia. ścisłej _on. 
troli międzynarodowej nad wykona 
niem tej uchwały. 

Będziemy uważa.li za. zbrodnia._ 
rza. wojennego ten rząd, który by 
pierwszy za.stosował broń a.tomową 

przeciw jakiemukolwiek krajowi"' 
'l'ak bn.mi tekst Apelu Sztokholm. 

akiego, który już wc1oraj w niektó_ 
ryrh dzielnicach Łodzi zaczęli poupi 
gywa~ mieszkańcy naszego miasta. 
Blisko 40 ty~. aktywistów ruchu ob_ 
rońc'5w pokoju zaczęło obchodz:i6 mie_ 
szkania. obywateli Lodzi. Trójki a.gita 
torów pą_koju odwiedzają. mieszka.ni!) 
robotników i pracowników umysło­
wych uczonych i artystów, nauczycie 
li i duchownych, rzemieślników, :.u-p_ 
có• członków Partii i bezpartyjnych. 
Odwiedzają. mieszkania wszystkich o_ 
bywateli, bo wszyscy podpiszemy -L 
pel Pokoju, bowiem wezystkich nu do 
tyczy sprawa. walki o pokój. 

nv nowych podżegaczy wojennych. 
Związek Radziecki zażądał w po­

rozumieniu poczdamskim traktowania 
Niemiec jako całości politycznej i e­
konomicznej, żądał ich dt:>militaryza· 
cji i demokratyzacji i zawsze doma­
ga si~ wykonania teqo nrirn 7 11mienia. 
Mocarstwo rad7 ieckie nieustannie po 
piera naród niemiecki w jego walce 
pr7eciw dokonanemu przez imperiali­
stów rozbiciu narodu niemiN:kieoo. 
w jeqo walce o ostatE>c1re v:vz•,·ole· 
nie od imperializmu, w je!Z'o walce o 
suwnenfJość narodową i pokój, o u­
tworzenie jednolitych, demokratycz­
nych Niemiec. 

Pod Pana kierownictwem rząd ra­
dziecki popiera postulaty Frontu Na­
rodowego Niemiec Demokratycznych 
w sprawie zawarcia traktatu pokojo­
wego i wycofania wojsk okupacyj­
nych. Związek Radziecki jest nieza­
wodną rękojmią i obrońcą prawa na­
szego narodu do samodzielności i sa­
mookreślenia, przeciwko grabieży im 
perialistycznej i rozczłonkowaniu kra 
ju. Przez utworzenie Niemieckiej Re­
publiki Demokratycznej zagwaranto­
wał on naszemu narodowi niezależ­

ność narodowa., popiera nas w naszej 
pracy nad odbudową gospodarczą oj­
czyzny. 

Dlatego też miłujące pokój i demo­
kratyczne Niemcy obchodzą 8 maja 
rocznicę rozgro~enia faszystow11kich 
sił zbrojnych i faszystowskiego apa­
ratu państwowego przez Armię Ra­
dziecką, jako Dzień Wyzwolenia. 

Odpowiedź PrzewodnicząePgo 

Rady Ministrów ZSRR 
JÓZEFA STALINA 

'.ystki-MOSKWA (PAP). - Dziękuję Pa- I ko1u i współpracy "mh~clzy 
nu i w Pana osobie rządowi Niemiec mi milującymi pokó1 krajami. 

· f-l J. ST ALIN 
kiej Republiki Demokratycznej za ży 
czenia z oka1ii piatej rocrnicy vry­
zwolenia narodu niemieckiego od ty­
ranii faszyzmu. 

Jestem przekonany, że przyjazne 
stosunki między Niemiecką Republi­
ka i Zwiazkiem Radzieckim hedą się 
nadal pomyślnie rozwijały dla dobra 
naszych narąciów oraz w interesie po 

* ,,. * 
W zwiazku z 5 rocznicą wn,wole· 

nia pn:ez· hohaters!<ą Armi~ Rddziec. 
ka Niemiec od hillero'· "-!~go iaszy· 
zmu - nastąpiła również wvmiana 
plsm mi~!lzy Centralnym Zarządem 
Niemieckiej Sn~jali.;;tyrznej Pat·tii 
Jedności i Centralnym Komi~eteni 
Komuni~t)·cznej Partii Związku Ra. 
dziec kieiro. 

Lisia 

„Ooma:nmy ~nę .st1\nO\li'<'.:r~<' zaksw produi<cJl bn1m a'·„rrlO',\t:J, Jakn cręłl łt!V!'!c't.vJnJ~rr 

l1f'J t mu1,,.,·t·J uifady l1Jd.!:t ż.\dor:1y us1;ano·\1t:n.n śt:11tlf'J konrr"'I. mt(d.7:':u:11do:JU"••1 nad V.'V" 

);oni.n.e:n łf'! \J;hv.aly B1tb.C'my u~•~•IJ :1 :tir<'<'„'\l•n:~ WOJOr. gG t"n r~d. kt61')' by rlrrw­

uy U!i.~OIC'Wll t.;r n 04!.:JmGWI r:-:L'dWi:o !akirmukołv.·!t":.· lma,~·„·1" 

wita~ą z radością no·we normy 
WARSZAWA (PAP). W związku z k<l radością. „Nowe normy - stwier­

wprowadzeniem z dniem 15 bm. no- dtza.ią oni w licznych wypowiedziach 
wych norm pracy, uwzglęclniai:icych - pozwolą nam upowszechnić wyż­
dotychcza~owe zdobyaze nas.z.ego bu ~?:e. 7.e~połowe formy pracy, umożli­
downktwa. na budowach warszaw- wią nam wykonanie naszych pla­
skich odbvwaja ;;i~ zebrania robritni- nów produkcyjnych. zapewnią szyb 
ków. n<i których dvskutuie s'~ nad ·zy mars.2 do dobrobytu szerokich 
problemem nowych miern;ków wy- r1em robotników pw.emysłu budo­

. dajności prcicy. ' I wfonego, jak również całej klasy ro 
Oprcicowani'-' ;połecrnie s-lu,;znych botniczej", 

norm pracy robotnicy witają cz. wie!- I 

Ponad 2 miliardy zł. oszczędności 
dali Państwu rac1onalizatorzy przemysłu wą~lowego 
W ARS ZA W A (PAP). - P.ra I ponad 39 milionów 665 tys. zL 

cownicy przemysłu we9loweqo V..' przemyśle węglowym czynnych 
od chwili zapo<·zqlkow;:nia runrn iest obecnie 150 klubów racjonaliza­
racjonalizatorskiego zgłosili clo cji i techniki. Najbardziej ożywioną 

tychCT.ils 3.867 wniosków rac.jomi działalność przejawia klub przy ko­
lizatorskich. Realizacja tych po palni ,.KATOWICE". Wzorowym po­
myslchv przyniosła około 2 mi- dejściem do pracy i właściwym sto­
liardów 602 milionów' zl oszczęd- sunkiem do racjonalizatorów wyróż­
noścł. lłacjonalizatorom wypłaco- niaj:_i_ się aktywy związkowe J·opalni: 
no premie w łącznej wv<:olccścl ,.WU.JEK" i „MARCEL". 

Wagon w darze Generalissimusowi Stalinow·i 
przekazali robotnicy prascy 

PRAGA. - Robotnicy Pr;i:;kiej l·'a którzy w gorących słowach mówili 
bryki Wagonów wyprodukowali w go o bezgranicznej miłości, jaką żywi na 
didnach nodliciibowych wagon, ktc)ry ród czechosłowacki do wifc"dego 
postanowili przeka:1::1ć w darze Gene Stalina i Związku Radzieckiego. 
ralir.: . .;imu,owi Stalinowi na znak bez Członek radzieckiej delegacji rzą· 
grnnicznej wdzięczności za wyzwole dowej - wicemhiister Zorin - ser­
nfo C7echo~łowacji spod jarzma hit· decznie podziękował robotnikom za 
lerrowo:kiego przez Armit> Radziecką. wspaniały dar dl:i. Stalina, życząc 

Na uroczystości przekazania wa-. czechosłowackiej klasie robotnicmj 
gonu czlonkowi radzieckiej deleg:i.cji dnl~zych sukcesów na drodze do ~o­
rzą<lowej - wiceministrowi spraw cjnlizmu. Uroczystość zakończyła się 
zagranicznych ZSRR Zorinowi - prze spontaniczną, burzliwą manifestacją 
mawiali: minister Ncjedly, prze-wod-, na cześć przyjaźni czechosłowncko­
niczący komitetu f11brycznego - Ko- rad~ieckie.i i wodza postępowej ludz­
vażik i dyrektor fab1Tki -:- Jaburik, kości - Stalina. 

Przedstawiciele państw demokracji ludowej 
złożyli wieńce na cmentarzu żołnierzy radzieckich 

WARSZAWA (PAP). W dniu 11 
ma~;a na cmentarn.u żołnie-my Armii 
Radrz.ieckiej w Warszawie rlożyli 
wieńce: p. ambasador Athanase Joja 
w imie.noiu Rumuńskiej Republi.\ki Lu 
dowej, p. mi.ln:is·ter Bela Szanto w i­
mieniu Węgierskiej Republiki Ludo. 
wej, p. oharge d'affall'es Dontcho D. 
DO'lltchev w im1eniu Bułgarskiej Re 

publiki Ludowej, p. charge d'affai­
res Liliambi Dishnica w imieniu Al 
bańskiei Republiki Ludowej, p. char 
ge d'affaires Ernst Erben w imieniu 
Niemieckiej Republiki Demokratycz­
nej. 

W C!UlSie składarua wieńców kom­
pania Wojska Polskiego oddała ho­
nory wojskowe. Apel Pokoju podpisujemy w pehlym 

zrozumieniu że solida.ryzujemy 
si~ niema.i z ca~ ludzkością, z setka. 
mi milion6w bojownik6w o pokój, bo_ 
jownik6w różnych wyznali religijnych 
różnych narodowości 1 ras. SolidaryzU 
jemy się zaró~o z topiącymi w mo 
rzu amerykań~ką. broń francuskimi ro 
botnikami, jak i z walczącymi Viet_ 
name.zykami, z narodem chińskim bu 
dują.cym nowe życie, jak i z naroa:i. d 

8 maja jest dniem, w którym na­
ród nasz winien z powagą dokonać 

rachunku sumienia. Naród nasz coraz 
lepiej rozumie, że propagowany wczo 
raj przez nazistów, ·a dziś przez im­
perializm amerykański i jego pomoc­
ników antybolszewizm jest najwięk­
szym, najgroźniejszym niebezpieczeń 

stwem dla Niemiec. 

' 
List.a, na której mieszkańcy Łodzi (Obwód II, dzielnica 

ska) składają podpisy pod Apel P:Jkoju. 

Przyspieszenie obiegu środków obrotowych 
Konferencja centralnych zarządów .Przemysłowych w Łodzi . . I Pod przewodnictwem dyxektorr. De I łem przedstawicieli Departamentu 

Starom1e3- partamentu Finansowego • l\1i~ister- Techniki Ruchu tegoż ministerstwa 
stwa Przemysłu Lekkiego i z udzia- oraz przedstawicieli Min. Fin:msów, 

~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~- Handlu W'ewnętrznego i Narodowego 
krajów kapitalistycznych. 

Podpisujemy Apel w pełnym zrozu_ 
mieniu, że przyjmujemy zoboq 

zanie czynnego udZiału w walce o ~·o 
kój. My, obywatele Polski Ludowej, 
walczymy o pokój każdym dniem na. 
szej pracy, kaźd=!! cyfrą. Planu 6-letnie 
go, każrlą. wydobytą. toną węgla., każ 
d' •1 zebranym cetnarem zboża, każ­
dym WYI>rodukowa.nym metrem tkanin, 
k~źdą. cegłą. nowych domów. 

Każde z tyeh osiągnięć jest ciosem 
godzącym w podżegaczy wojennych· 

Podpisujemy Apel w pełni radosnego 
poczucia., że w walce naszej o po„ 

kój nie jesteśmy osamotnieni, że ra_ 
zem z nami jest 'niemal cała htdzkoSć, 
ie na niezmierzonym froncie poko3u 
stanfły miliony o bywa.tell wszystkir.h 
krajów, że na. czele obozu pOl! ·1 

i pokoju stoi Związek Radziecki. kt6 
rego Wodzem I Chorążym jest TOWA_ 
RZYSZ STALIN. 

Podpisujemy Apel z niezachwianą. 
wiarą w nasze 2'wycięstwo - zwy 

ciQstwo sprawy pokoju. Po na.szej stro 
nie jest potęga. Związku Radzieckie_;:> 
1 wszystkich krajów, budujących ,o_ 
cjalizm, po nas. ej stronie są. masy lu­
dowe całego świata. 

Podpalacze spiskujący przcciwki> 
lud7koijci, liędą. musieli cofną.ć ~ię 
przed potęg:;. obozu poko;iu, przed są_ 
Ilem narodów i zorganizCJwanymi 3illl_ 

mi setek milionów ludzi wezelk.ich 
przekona.n ; wierzeń. 

Czerwona LOdź 
Dziś, w Dniu WyZWolenia ponownie 

potwierdzamy naszą uroczystą obieL 
nicę nieustannego zacie$nlanla przy­
jaźni narod.u niemieckiego z wielkim 
na.rodem radzieckim i wszystkimi mi 

manifestuje swq wolę walki o pokój 
Tysiące łodzian złożyły w dniu wczorajszym podpisy pod Apelem Pokoju 

Banku Polskiego odbyła się 11 bm. 
w Łodzi narada dyrektorów tech·.iicz­
nych, finansowych i ekonomicznych 
Centralnych Zarządów Przemysłu 
Skórzanego, Odzieżowego, Gumowe­
go i Zjednoczenia Artykułów Tech­
nicznych. 

Narada poświęcona była wczech­
stro.1nemu omówieniu problemó-;v, 
związanych z zapoc::ątJ..owaną przez 
załogę robotniczę· Zakłndów Stalinow 
!!kich w Łodzi akcji). przyśpienzenia. 

łującymi pokój narodami oraz obro­
ny wraz z nimi pokoju w Europie i 
na całym świecie. 

(-) OTTO GROTEWOHL 

Trygve Lie 

Jeszcze tylko ostatnie instrukcje i 
trójka agitatorów pokoju, gotowa 
jest do wyjścia. Przewodniczący II 
Obwodowago Komitetu ObJ'.rń~ów 
Pokoju w Dzielnicy Staromiejskiej 
zaopatrzył agitatorów we wszyatkie 
potrzebne dokumenty i papiery. Naj­
ważniejsze są listy, na których wy­
drukowany jest fra.lt'lllent Api>lu 
Sztokh:il: 1skiego - „Listy Pokoju". 

Członkowie trójki Jan Sierockl -
PRAGA (PAP). Jak donosi Agen. pracownik biurowy P.Z.Z.P.P. nr 2, 

cja CTK, sekretarz generaln:- ONZ Zenon świętMzczyk - farbiarz z 
Tryrve Lfe udał się w azwartek ra- tych samych zakładów 01•az Edyta 

Machalska - pracownica B:i.cutilu, 
no samolotem do Moskwy. Sek.rek- są pełni jak najhpszej myśli. Zakła 

udał się do Moskwy 

rzowł generalnemu ONZ iowuzyszą dają z góry, że n·. ich iistacl1, nie mo 
jego 7a8tępca Konstanty ZIDczenko 1 że zabraknąć ani jednego podpisu 
dyrektor centrum . informacji ONZ mieszkańców, pąwierzonych ich obsłu 

my do pierwszych drzwi na parterze. 
Dobiega nas gwar głosów. W' przed­
pokoju wisi kilką palt. Czyżby go­
ście? - Nie, to synowie i córki, :przy 
szli odwiedzić tow. Piotra Jar.kulę. 

Stary majster z PZPW' nr 36, .;;e,.. 

soło rozmawia w gronie rodziny. Tu 
taj agitatorzy pokoju nie potrzebują 
nikogo p1·ze!:onywać o konieczności 

złożenia podpisu pod Aoel 0 m PJkoju. 
Tow. Jaskuła jest przewodniczącym 
Zakładowego K~mitetu Obrońców 

Pokoju. Jego dzieci - to także świa 
domi obywatele Państwa Ludowego, 
którzy doskonale wiedzą, że pokój 

dze domów 
w ~ Olaf Rytter. p • · B I d 

Wyruszamy w teren, kierując się fZYJOCl3 W 8 WO erze 
Na lotnisku iegnali go wieemini- przez ulicę Srebrzynską i Włodzi- 'f 

ster spraw zagranicznych Czecho1ło- mierską na niewielką uliczkę Dłngo- WARSZAWA (PAP). - Dnia 11 

waojj dr Sekaninova, poseł norwes· sza. l bm. Prezydent RP przyjął na aud ' ~n­
kf w Pradze Aa«e BrYn ora-z pned- Narożny domek, otoczony ogi·ó<l- cji ambasadora RP w Sofii. Alek;;au 
stawWel Amha..'18.dv Radzlf'r.kiel I kiem. snrawi.ll miłe wrażenie. Puk:.i· rlr;i Rarchacza. ~ 

stanowi niezbędny warunek dla roz­
woju naszego kraju, dla lepszej przy­
szłości. 

- Chodźno, matka - wołn swą obiegu środków obrotowych w przed­
żonę stary majster - przecież twoje 
f!O podpisu nie może znhraknąć 'la siębior~tw:1 rh nocllell,'łych centr::i!nym 
liście!. I zarządom i zjednoczeniom, biorqcym 

(Dalszy ciąg na· str. 2-eJ) udzinł w naradzie. 

r=.~~===1 
~ ~~:~~!~~!~ ~~~~!~ i~~!~~~d~~~~!~ 
~. w gmachu 

~, .ORZZ w lodzi, ul. Traugutta Nr 18, 
~ pokój 104, te!efon Nr 258-54 
&,~ 
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T)7siąee gro01ad wiejskich 

realizuiq „Czyn meliora.cyiny" 
WARSZAWA (PAP). 10 bm. tywl ące pomad w Ollłym kra.Ja rozpomę 

Io Pl'Mle l>t'Z7 konserwMlJi urządzeil wodno - melloraoyjnych, wykonuJito 
ewo.fe llObowląrzania, podjęte w rama eh „Czynu mellOl'MlYJneco". 
Na terenie woj. warszawskiego 

tromadrzJ1de i gminne komitety „Czy 
nu meliwacyjnego" dokładnie opre.­
oowały plan robót, tak, że chłopi juz 
10 maja mogli ~ystąpić do pracy, 
Ilrmękd !!IZleroko zakrojonemu współ­
mwodnfotwu pomiędrzy gromadami 
oraa: d!llęki pomocy służby wodno -
mel:iomcyjnej i panS"twowe1 admililii-

Marsz. Bulganin 
na czele deleRacji radzieckiej 
opuścił Praarę 

PRAGA IP AP). - W C!L'Wartek 
rano wyjecllała rz; Pragi delegacja ra 
dziecka, która brała udi:dał w uro­
czystościach związ.anych rz; obcho<lem 
piątej roaz.nicy wyzwolenia Czecho­
słowacji pr;z,ez Armię Radziecką. 
W skład delegacji, na lrtórej czele 
&ta? wicepremier marscz.ałek Bułga· 
nln, wcllodz:i.li sek~ KC WKP(b) 
Suslow, wiceminister spraw zagra· 
nd.CtlJllydi Zorin i generał Rodimcew. 

stracj4 rolnej, prace Pl'2Y budowie 
nowych oraz p:rrz.y napraiwie i kon­
serwaC'ji dalWIIlyctl urządzeń wodno­
melfoiracyjnydi - postępują sizybkn 
narprzód. 

Gromada KRZYW ANICl!l, jako je 
dna z pi~h w J»OWieete płoc­
kim, preys.tąpiła do robót prey O<:JLY· 
sizazaniu row&w melJioa.'acyjnych, wy 
korrując dotąd ok. 60 proc. prac. Gro 
mada ta 1ZObowią1LMa S'ię dokooeć 
kooserwacji olk. 3.000 mełlrów rowów 
i ka111aJów ()(raz napmwić zanieczy· 
szmone umądtz.enia drenaTSlki.e, co 
pmed&tawia warr!x>ść około 500 tya. 
zł. 

W pow. pniasnysklm, gromada BU 
DY również pra:Y'Stąpiła do realirta.­
cji swycł: zobowiązań. które prrewd 
dują naprawę ok. 4.500 metrów ro­
wów melioracyjnych. W gromadzie 
tej specjalnie wyrói:nN się małorol· 
ny chłop Ludwik Przetak, który za­
iął się mobllirmc.ią wsrzYstkioh miesiz 
kańców wst do prac przy na;praw'iie 
rowów. 

kiego 1 jedna gromada pow. bt&lllde 
ro budu;Ją ZSa:>OrY kamienm m · dó­
pływaoh potoków g6r9kl.ch. 

o l)OWS'Leohnym ~ 
cbłopów „Czynem melioracyjnym" 
świediczy pm.ykmd Dolneco Sląska. 
gdrrle rrobow!ątr.anl!a melioracyjne pod 
jęło już POll'lad 1.500 gromad. 

W woj. północnych prace meMora 
cyjne wyGtonywać będą obło.pi w ter 
nrlnde późniejsceym - głównie w po. 
czątlnt <::Zel'WOa. IM:!mo to ćhłop4 
przygotowują się do nich jut teraz, 
podejmując zobow:iąrzania meldora.cyj 
ne. 
Dotych~as do „Czynu melioracyj 

nego" pnzymąpiło na Blałostoocsyt­
nle 607 gromad. Ogólna wariośt'i pod 
Jętych przez chłopów blałostocldeb 
zobowlą'tlló wynosi ponad .to młlło­
nów złotych. 

W reaJiriacjli podjętych przez po­
&zcrz.ególne gromady „Cu..ynów melio­
racyjnych" ba:rdrt.o Jimny udrrlał za· 
deklarowała obok kobiet i młodrtie­
ży wiejskiej również i młodrzlież ZMP 
i SP wszystiklich miast i miasteczek 
wo.iewódz.twa. Młodzież ta pracować I 
będz.ie pmy robotach melior6cyj­
n:vch pod hasłem „Młodzież miasta 
dla wsi". 

,. • wmna 

·Ludzie jaskiniowi 
w ł,m wnadku - ...... ~ pMe6 o ~ 

lllYdl cWekldl pra~ t. .w. tlm«lodytacb, 
którzy bez nekarru Ul'TlJędu ~ego. u­
~ jeekllme, ubleniil .i.ę ,.. *lilT cwde?Sęee 
1 • Oil.brzymi- ma~ w t'flkadl polorwałl w J.uach 
I kndeje.ch rte. keiwtiek 11\l!'OW'egO mięsa. 

Wprost prrzeoirwnie: chodmi nam łJu o~ 
umytych i opalonych gentlemanów, 1ttlmz.y ~ 
jed:waibrl.e koismule il ~ ~ fir9ł clu9, 
k~ą z mdiia ! telewiimjt t IWlblijaij" -141 8Qmo-
chodam.i luksueowydi typów. . 

•.• P~ m.1.emęcy ~ unerykańdd le:ne.tor -
Wheeler wyst~ rt genia!lnym projektem, by ~d 
waszyngtoński w ramie nd.e'bernpd.ecmeństwa wojenne­
go ul.okowal mę !lin eoorpore w „błyskawiemym" po­
cięgu i - mknąc przez pola, laey, pustyme i prerie 
- wydawał <kogą raddową, r; t.ej wędrrującej rea:y-
dencji nii.ea.bę<lne rookarzy i eamądcrerua. · 

Tu i ówdzie pokiiw&no głowami nad projeiktiem 
sen. Wheelera, doipaitrując się w ~ym kon­
gTe$manie - nie bez .słusr1Jnoścl. - duchowego n&­
&tępcy FotTe6tala. 

Okaruje ~ę jednak, ~ sen. Wheeler nrie jelllit 
wśród polityków amerykańskich geniumem oaa­
motnionym i 'Laip<Xl.?11anym. Bo oto w jego ślady w&tą­
pilo całe grono pomysłorwycli kong>re6manów, ea­
d~ilwiiając świat nie mniej madrornlltymi projektami.. 

Tak więc otlonek Izby R.eprer.ectantów ·- Paul 
Cunningham ~ stanu Iowa zaproponOIW6:ł, by na 
wypadek wojny st.olicę USA pnenieść r; Waseyngto. 
nu do niewielkiego mia9ta Des Moines, poniewd 
wokół niego roopoście.rają się ogromne pola wyso-

Na lotrusiku odje:i:dżających żegna­
li m. in. premier Zapotocky, sekre­
tarz generalny Komunistycznej Pair­
tld CzechosłO'Wacji Slansky i wice­
premier i minister spraw za.granic:rz-

RóW1Dież młod~eż bierae czynny u 
dział w rea•li11,acji „CILY'I!u meliora­
cyjnego". W gmil!llie KlłASNOSIELC 
oow. l\'l:ików Mazowiecki. wszyst!lkie 
kola ZMP ł hufce SP zgłoolły swój 
udrr,iał w na.prawie urządeeń wodno­
mPlioracyjnych. 

W woj. krakowskim pl'lace melio­
racyJ nf' wykonuje ponad tysiąc gro· 

Rośnie światowy front walki o pokóJ 
nych Slroky. -

Delegacja ZHP 
bawi w Zw. Radzieckim 

SZWECJA 
mad Zobowią7.a<nńa r>mewidują o- Szwedrzki Komitet Obrońców Po­
crz;ys.zczenie rowów odwadniających, koju roo:pocrzął 2bieranie podpisów 
drenowanie gruntów, regulowanie pod Apelem sesji s?Jtokholmsiltiej. 
potokAw, odnowienie umdzen na- Jak donosi d;ziennik „Ny Dag", już 
wa dnia iacych. kon~f'rwację wałów I w pierwszym drniu złożyła swe pod­
p:rzeciwpov.rod7.iowych itp. pisy pod Apelem więkswść robotni-

Siedem gromad powiatu myślenie ków i pracowników różnych przed-

siębiorstw i instytucji w &tokbol­
mie i na prow:incji, 

CZECHOSŁOWACJA 

Dnia 14 bm. roopocrz.yna się w Ole 
chosfowaoji pod ha,słem „PrreL pra­
c~ do pokoju" masowa akcja zbiera­
nia podpisów pod Apelem Scz.tokholm 
skiej sesji Stałego Komi~e11J $wiato 

wego Koo.gre!U Obroflców Pokaju. 
A.koja ta tirweć będrz.ie do 30 maja. 
W okregie tym rrorga1ru!zowa111e będą 
popularne wykłady na temat energii 
atomowej. 

Stuthuette, która 'była jedną I 
twierdz hitleryrmnu, rz:ebrano 38 tyt. 
podpjisów, z crrego wYnika, że 80 proo 
ludności podpisało się pod Apelem 
&tokholrnsltim. W Kolonlł rr.ebrano 

HOLANDIA 30 tys. podpisów, w F.asm - 28 tyt„ 
W r;wiązku z cloodesieniam.ł, te do w Norymberdze - 38 tys., a w M~ 

Holandii sikierro~no ze Stanów Zje nachlum - 22 t~. MOSKWA. - Bawiąca w ZSRR na 
zaproszenie Komitetu Centralnego 
Wszechzwiązkowego Leninowskiego 
Komunistycznego Związku Młodzieźy 
<WLKZM) delegacja lnstruktorów 
Związku Harcerstwa Polskiego zwie· 
dziła w Moskwie Pałac Pionierów, 
szereg przedszkoli l ogródków dzie· 
dęcych. 

Cały naród walczy o pokói 
dnąc:ronycli j~ 8 tre.nspartów &czegómłe mamienny ~ udl!:illł 
broni amerykańSkiej, Kornditety 0- w kampanii 617Jtokholm61kiej kobiet: 
brońców Pokoju w Rotte:rdaanie, Am Srowacr:-zyszen1e Wdów IL okire8u woj 
sterdamie i .imnyoh portaeh holender ny w La.ngesvebold irebrało w jed­
sk.ich WeitJWały wStlyStki.ch robotinii· nym dniu ponad 1000 podpisów. 
ków iportowycih w kraju do stawie- Koo.gires Kobiet Niemiecik!l.ch pme-. 
nia opoiru wyładl\Ulłrowi ~ętu ame słał do prezydenitia Piecka telegram, 
rY'ke.ńskiego. Na W'lelklm wiecu w w którym wyiraiża nadrl.:l.eję ,ił bm· 
AmsiteTdamie mie~lscowi robotmcy pania ror&Witn:le się pomyś1nde na te­
PO<rlO'W:i stanowczo piv.ynekłl, fe nie renie całydl Niemiec. 

10 bm. delegacja udała się 11amo 
lotem do GruzjL 

Premier J. Cyrankiewicz złozył podpis pod Apelem 
WARSZAWA !PAP). Dnia 11 maja 

R d d 
pod Apelem S?Jtokholmskim, żąda.ją-

0 y naro owe cym zakarzu broni aitornowej i uzina­
nda e:a zbro<l-nial1'7..a wojennego tego 

podpisów. Dnia 11 ma:ja dołączyli 
swe podpisy pod Apelem mies'l.kań­
cy ponad 100 bloków w ró:imych pun 
ktach s<t.oMcy. 

D3 Węgrzech rnądu. który by pieI"W'StZY zastosował 
!:)roń atomową prrz.eciwko jakiemu. 

Podpisy składane były przez lud· 
ność -stolicy w atmosferze entuzjarz:­
mu i zdecydowanej woli aktywnego 
udziału w wake o t.rwały, powsrlech 
ny pokój, 

BUDAPESZT (PAP) Parła· kolwlek krajawl., 7Jłoiył swój pod.pis 
ment węgierski uchwalił jednomyRl· premier J6zef CYRANKIEWICZ. 
nie projekt ustawy o ustanowieniu je Na tej samej liście uożyli podpisy 
dnolitych organów władzy pań&two- pnodujący robotnicy stolicy, artyś­
wej - rad narodowych. Przedstawi- ci. naukowcy, młodrz.i prrz;od.OIWllicy 
ciele wszystkich stronnictw podkre- nauki i inni. 

* • * 

ślili .w .fl_yskusji, te jest to niezwykle Dnfa 10 ma~<a, w pierwszym dniu 
doniosłj krok w kierunku prawdz}· masowego podipisywania Apelu, w 
'Yle d~okratycznej organizacji pan- ciągu zaledwie kLlku god"llln miesri-
stwa na arodze do socjalizmu. I kańcy 6 bl0<ków złożyli ponad 2000 I 

WARSZAWA (PAP), Ruch we.I 
kl o pokót obejmuje na terenie ca 
lego kraju coraz szersze rzesze 
spoleozeństwa. We ws-iystklch 
miastach, w niezliczonych zakła­
dach pracy, w gminach ł groma-

u N Esc o 101iera a1mywn~ 1olitJ~ P rewilioni~tów 
klerowonq przez Anglosasów w zachodnich strefach Niemiec 
Delegat polski wycofuje . się z prac Komitetu Ekspert6w 

GENEWA (PAP). - Z Paryża do· 
noszą: 

W odpowiedzi na zaproszenie ~ię 
cla udziału w pracach Komitetu Eb· 
pertów UNESCO w sprawach nlemiec 
kich, delegat Polski - Mencel prze· 
słał dyrektorowi UNESCO w Paryżu 
list, w którym stwierdza m. In.: 

„Działalność UNESCO winna, zgod 
nie z art. 1 statutu przyczyniać się 
do umocnienia pokoju 1 bezpieczeń· 
stwa drogą rozwijania aktywności na 
polu oświaty, nauki i kultury. 

politische Forschung" w ·Frankfurcie I nlcze koła agresywnego bloku anglo· 
nad Menem zorganizowała dnia 6 gru saskiego, skierowanej przeciwko po· 
dnia -1949 roku zebranie. na którym kojowl, demokracji oraz zasadom swo 
znany niewątpliwie organom UNESCO bodnego rozwoju narodowego łyda 
przewodniczący tej organizacji dr kulturalnego l naukowego, 
Guenther Decker wygłosił referat, Polska, która konsekwentnie wal· 
podburzający przeciw wschodnim są· czy o pokojowe l przyjazne ułożenie 
siadom Niemiec l zalecający wypra· stosunk6w ze zjednoczonymi, demo· 
wę zbrojną Stan6w Zjednoczonych I kratycznymi Niemcami nie moze brać 
Wielklef Brytanii . dla zaspokojenia współodpowiedzialności za sprzeczną 
rewizjonistycznych apetyt6w nlemlec z zasadami ł celami UNESCO pollty­
kich. kę tej organizacji na terenie Zllchod 

Obrana przez UNESCO linia postę nich stref Niemiec. Wobec powyższe· 
powania w zachodnich strefach Nte· 1 go nie widzę możliwości dla mego U· 
miec oznacza wyratne poparcie dla działu w pracach Komitetu Eksper­
polłtykl, prowadzonej nrzez klerow· tów w sprawach o::.iemieckich". 

dach odbywają !llę masowe zebra 
nia. na których robotnicy 1 chło­
pl kobiety 1 młodzież WYraWą 
nieugiętą wolę walkł o całkowite 
obe-tWladnłenie podżegaczy wojen 
nych. 

UCZESTNICY 
ZJAZDU POLONISTOW 

Uczes1nky obradującego w sroli· 
cy '1::ja;z,du polonistów podjęli jedno­
głośnie rerioJucję, która . podkreśla 
że potężny i z dnia na dzień ~ną­
cy obóz pokoju, któremu przewodzi! 
niezwyciężony Związ.ek Radciecki -
jednoczący setki millioinów crzynnych 
obrońców pokoju na całym świecie, 
ma doM siiły, by prz.eci.iwsłaiw:ić się 
podżegacil.Om wojennym. 

Rezolue,fę w imieniu uCl1Mtnik6w 
1.ja?Jdu podpisali: 
Jan Baculewskł - prerektor PWST, 
Wacław Borowy - profesor UW, Ka 
ztmierz Budzyk - profesor UW, Ja­
nina Dembowaka - nauczycielka, 
Maria Dłuska - profesor UJ, Wł. 
told Doroitte'W!fld. - profesO!' poeta, 
Stefa.n Ka.wyn - profesor KUL, Ju­
lluM Kleiner - profesor UJ, Zenon 
Klemens.lewi~ - profesor UJ, Euge 
nła Krassowska - wiceminister o­
światy, Jullan Knyźanowski - pro 
tesor UW,. Eugeniusz Kucba.rskl -
prof~or U. M. K., Tadeusz Mako­
wlecl:l - profesor U. M. K., Tadeusz 
Mlkulskł - profesor U. Wrocł„ Ro­
man Pollak - profesor UP, ElJge­
niusz Sawrymow:ioz - kler. "rod. 
dyda.Id. jęot. Polsk., Stefania Skwar­
czyńska - prof, UŁ, Leon Schiller 
- reżyser, Stllllililław Urbańczyk -
profesor UP, Kazi.mierz Wyka -
prot. UJ, Stefan ŻółkieW9ki - dy­
rektor mr... 

Dotychczasowa aktywność UNESCO 
w zachodnich strefach Niemiec pro· 
wadzi jednak do zaprzeczenia celom 
1 zasadom, dla którvch orqanizacja 
ta została powołana do życia. Wiec w obronie pokoju 

będą WYładowywać transportów bro W Hamburgu l StuttcMcle odłiyty 
ni, nadohod2ących z USA. Się regio_p.alne kongresy poiko-jowe E 

NIEMCY ZACHODNIE udrziałem zwią'llków zawodowych. Na 
Akcja s'liłokbolm~ka rozwija ełę w kongresie w Hamburgu pme:wodlni­

Nł~DlC7.ecb Zachodnich pomyślnie, ozył Arnold Zweig. Ud!llał w t.ej ma 
przekrac"laJl\c częstokroć najbe.rdziej nifestacj~ wzięło 1038 delegaitów, w 
opt;nnlstycme przewidywania. większości doke-rów i kolejarzy. Mi-

W małym niieścle Furth, gdu;ie mo akcji represji i zastraSZ6nia • 
przewidywano tLebrande 10 tys. pod- sitrony władrz:, zebrano w dągu jedne 
pisów, już 26 kwietnia rr.ebrnno 17 i go dnia w Hamburgu 51 tys. ~ 
pół tya. pod[pjsów. W miej~wOOci I sów. 

Czerwona Lódź 
manii es tuje swą wolę walki o pok6l 

(Doko:6.czenie •• etr. 1) 

Ob. J askułowa wyciera ręce, bo za 
jęta była akurat jakąś robotą przy 
kuchni, przygładza włosy. Trzeba 
przecież jako - tako wyglądać, gdy 
spełnia się tak ważną czynność, gdy 
dorzuca się na wspólną szalę głosów 
z całego świata - głosów walczą· 
cych i wołajłćych o pokój - także 
i swój głos. 

Na pierwszym piętrze miesZ'ka nasz 
dobry znajomy, majster z PZPB im. 
Marchlewskiego ob. Zygmunt Goni­
cki. Na pytania agitatorów, czy chce 
złożyć swój podpis pod ApeleiL świa 
towego Komitet-.~ Obrońców Pokoju, 
ob. Gonicki odpowiada z uśmiechem: 

- Oczywiście, że podpf!zemy: ja 
i tona. Mamy przecież małego kilku 
miesięcznego synka. 

Gdy już oboje złotyll ewe podpi&y, 
ob. Gonicki podchodzi do łóżka, na 
którym spoczywa jego ,,jedynak" i 
mówi wzruszonym głosem: 

Młoda matka, tuląc do piersi dzi• 
cko, uważnie wpisuje swe nazwislto. 

Dowiedziawszy się, ze wśr6d agi· 
tatorów znajdujfł się przedstawiciele 
„Głosu Robotniczego", ob. Podsiadło. 
wiczowie nie tają swej radości. Prz„ 
cież to dzięki interwencji i pom..ą 
,.Głosu", Zarząd Nieruchomości .,,.,. 
remontował im mieszkanie. 
tegnają nas miłe, uśmiechnięte 

twarze ludzi, kt6rzy z całą świad()o 
mością złożyli swe podpisy pod Ap• 
lem Obrońc6w Pokoju. 

• • • 
I tak w kddym mieszkaniu. Agłta 

torzy pokoju podkreślają wszędzie 
znaczenie polityczne przeprowaclzai­
nej akcji. Tłumaczą, że przez ta.kt 
masową akcję wzmacnia się i utrwa 
la św:iatowy mmt obrońców p<>ko- . 
ju. te w ten spos6b pokrzyżvwau• 
zostaną niecne plany podżegaczy we 
jennych. Wszędzie wysła.nuicy pokos 
ju spotykają się z miłym przyjęcs· 
Niewidomy ob. Jarzębiak wszy.s ' 
członków rodziny zwołał, by złoży 
swe podpisy. .Wzrost nastrojów nacjonalistycz· 

nych i rewizjonistycznych w zachod­
nich strefach Niemiec, przeiawiający 
się coraz to jaskra wie f w · karygod­
nych wybrykach przeciw narodom 
alianckim l demokratycznej części 
społeczeństwa niemieckiego, jest 
skutkiem oficjalnej linii politycznej, 
którą realizują przedst;nvirit>le rno· 
carstw zachodnich i reakcyjni ,olity 
cy zachodnio-niemieccy. 

zorganizówali profesorowie i studenci Wyższej Szkoły Gospodarstwa Wiejskieeo w lodzi 

- To dla ciebie m6j synu, dlatego 
żebyś m6gł się uczyć i ro!męć w Pol 
iCil Ludowej, która zapewni ci szczę­
ście i pok6j. żebyś nie przeżywał ni· 
gdy okropności wojny. 

* • • 

- Chodt Marysiu, ty jesteś mło­
da, ty budujesz Pol.Skę, twój pod!pifs 
najważniejszy - przekonYWał mło­
dą. dziewczynę, która przypuszczał, 
ze tylko starsi mają wziąć udział 1' 
tej akcji. 

Współpraca UNESCO z or~a11l7a­
cjaml ł osobami, renrP7ent11farvml te 
te11de11chi nolH"<"""P. lnh 711„td11łacv· 

mi się pod łoh decydującym WP1Y· 
wem jest sprzeczna z celami i założe 
nlaml UNESCO. 

Wystarczy dla przykładu podać, 
że korzystająca z poparcia UNESCO 
orq11nl7~·· l~ p. n. ,,GPsP11~rh„ft fuer 

W spół praca polskich 

pracowników finansowych 
z kolegami radzieckimi 

WARSZAWA (PAP). - Na pism.o 
Zall"'LądU mównego Zw. Zaw. Pra. 
oown:illtów Fitnansowych RP w spra­
wie zacieśnienia współpracy i za­
porma!Il.i.a się ci rz.asadami i warunka­
mi socjailistycrinego wsrpóN.Bwochll· 
ctwa pracy wśród pracowników ra­
dlZieokich 1instytucji finansowych -
Centa-ailny Komitet Zw. Zaw. Pre.­
~J!kaw Finansowo • bankowych 
w Moskwie, wyraził gotowość ria[X>­
mania. Ziw. Zarw. Prac. Finansowych 
z zasadalm!l stooowanego WS'P.ó~­
'WOdnio!;lvJa między UM;YJtuciami fi­
nal!lSOIWYmii ZSRR. 

Uczelniany Komitet Obrońców Po I nlu ludzko§cl, jeJ dobrobytu t kultu 
koju przy Wyższej Szkole Gospodar ry. 
stwa Wiejskiego w Łodzi zwołał Protestuj'° przeciwko zamacbęwl 
wiec profesorów, studentów i pra- wstecznictwa na wolnoś6 nauki wy 
cownlków naukowych i admlnistra- rdamy naszą nieugiętą wolę poko· 
cyjnych uczelni w sprawie akcji o- Ju, określamy nasze stanowisko w 
brony pokoju. Wiec zagaił rektor walce o pokój!" 
WSGW prot. dr Franciszek Skupłe\'1 Uchwalono również wysłać do 
ski. Dłuższy referat wygłosił jeden Prezydium Kongresu Mlędzynarodo 
ze studentów tow. Czesław Kiere· wego Związku Student6w w Pradze 
błńskl. pismo następującej treści: 

Uchwalona przez zebranych rezo 
locja głosi m. In.: „Przez masowy 
udział w zbieraniu podpll!l6w pod 
Apelem Sztokholmskim postanawia 
my wyrazić swą zdecydowaną wolę 
walkl w obronie pokoju. Wzywamy 
do złożenia I zbierania podpisów pod 
tym Apelem wszystkich protesor6w, 
pracowników naukoWYch I admlnl· 
stracyjnych oraz wszystkich studen 
tów naszej Uczelni". 

Zebrani przyłączyli się do prote· 
stu świata pracy I pokoju w sprawie 
usunięcia ze stanowiska wysokiego 
komisairza do spraw energii łl'tomo­
wej, prot. Joliot-Curle. W proteście 
tym czytamy: „Usunięcie prot. Jo· 
lłot-Curie, bohatera i chluby nauki 
~X wieku, przez ,eakcyjny rząd 
francu!lki, uważamy za czyn obnaża 
jący do reszty wrogie ludzkości zaku 
sy imperialistycznych sługusów, us! 
łojących przecłwstawłt'i naukę lu· 
dziom pracy i pokoju i uczyni6 z 
niej uowolne narzeclzie w niszcże-

My, studenci. profeoorowie ł pra­
cownicy administracyjni Wyż$11.ej 
&zJkoły Goopodantwa Wfejskliego w 
Łod:m, zgromad'l.ell4 w dnd.ru 11 maja 
1950 r. na zebraniu zwołanym pmee 
Uczelnilany Komitet Obrońców Po· 
koju, docendając ważność udrz;iahl 
młodzieży rz.organlrrowanej w iM.Z.S. 
w walce o pokój, przesyła.my Kon• 
gresowi serdeczne pozdrowienia i ty 
crenla Jak najpomyślniejszych ob­
rad. 

Zapewniamy, te hasło, pod jakim 
toczyć się będą obrady Kongresu, 
hasło walkł o pokól, reallzowati bę· 
dzi~my poprzez of!arnit pn.cę I jak 
na.fiepsze os:lą.gnięcla w nauce. 

W dnw6d, jak drl>!Jim Jesł na.m ba 
sio, pod którym przebiega(! będde 
Kongres, przyrzekamy wzięcie jak 
najliczniejszego ud7Jlału w akcji tibie 
ra.nła podpls6w pod Apelem Swtato 
wego Komitetu Obrońców Pokoju w 
Sztokholmie. 

Czynem tym pragniemy uczcić 
dzień Kongresu Międzynarodowero 
Zwtą.zku Studentów w Pradze. 

Wierzymy, ie Kongres M. Z. S. 
zmobillzuJe młodziei 1tulliując­
wnyatkich na.rodów w Del'egl wa.I• 
CZl\(lych o pokój, w He!'fllł potętneJ 
&rmU pl"Ml11Jących całego §wiata, 
której przewodzi pQflTomca faszy2• 
mu - bohaterski Związek Radziec­
ki 11: To'\VU"ZY9'Ulll J6seff!ID Stalinem 
na czele, 

Niech ł:r.Je Młęde3'11arocłOW7 Zwłlł 
zek Studentów! 

Niech tyje Swła.towy Komitet O· 
brońc6w Pokoju! 

Niech tyje Wódz ~o tron 
tu pok«>Jtt, To"llVM"ZY9'I J6zeł Stalin! 

Uczelnia.ny Komitet 
Obrońoow Pokoju 

prey WSGW w Łod01. 
Wiec mkończono odśpiewaniem 

Hymnu MłodtlJieiy. 

Precz z Achesonem I 
- woła młodzież londyńska 

Ob. Janina Gronek waha się, czy 
ma podpisać Listę Pokoju. Jest głę· 
boko wierząca i obawia sit czy pod· 
pis ·ten nie będzie sprzeczny z jej 
wierzeniami. Agitatorzy tłumaczą 
jej, w jakim celu prowadzona jest ak 
cja zbierania podpis6w. Na liście tej 
składają wszak swe podpisy wszyscy 
bez różnicy wyznań i zapatrywań, 
wszyscy, którym drogi jest spokój, 
szczęście kraju, swych najbliższych 
i bliźnich. Tow. Machalska czyta gło 
śno tekst Apelu, wydrukowany na li 
ście. ,,żądamy zakazu broni atomo­
wej, Uważamy za zbrodniarza tego, 
kto pierwszy zastosuje„.". 

ObYWatelka Gronek jut nie czeka 
na dalsze !łowa. Z pośpiechem chwy 
ta za pióro. Tak, nie powinna była 
się obawiać. To jest przecież jej świę 
ty obowiązek - wziąć udział w ak­
cji, która uchroni świat od zagłady, 
gotowanej mu przez ludzi, żądnych 
władzy i pieniędzy. 

•• • • 
LONDYN (PAP) - W chwili, gdy Ob. Józef Podsiadłowicz pewnfł rę 

sekretarz st?.nu USA Acheson był na ką składa swój podpis. Jest ws~ak 
obiedzie w hotelu ,,Savoy" prned inwalidą wojennym, pl'lzebył cały 
gmachem hotelu odbyła się de:'.:!lon- szlak bojowy od Lenino do Berlina. 
stracja pokojowa młodzieży loncl;-6- - Niech mąż podpisze za mnie -
skiej. Chłopcy i dziewczęta. z Ligi n\ówi ob. PodsiadłowicMwa, piastują 
Młodych Komunistów przedefilowali ca małe dziecko. Lecz agitator ob. świę 
przed hotelem, niosąc transr>areuty z toszc~yk tłumaczy jej, że k9.żdy mu 
napisami: „Nie będziemy ginąć za si wfasnoręcznie złożyć swój podpis. 
bankierów amerykańskich!", „Precz z Jest to wszak sprnwa ogromnej wa­
Achesonem !", „Precz z planami wo· gi, kaźdy sam musi w 'Dliei wziać 
jennymil''. • udział. 

PodpisYWała więc młodzłet od pi„ 
nastego roku życia i starcy, ledwo 
władający piórem. 

Ob. Krzyżanowska - 87-letnia 9tt. 
ruszka, nie umiejąca pisać, połotyła 
trzy krzyżyki pod Apelem Pokoju. 

- Niechże moje dzieci mają spo­
kojną starość, a wnuki jasn11 pr~ 
szłość. 

I tak tysiące mieszkańców u 
szego miasta wniosły wczaraJ 
swój udział w ogromny plebl· 
scyt, który odbywa sit na całya 
świecie, plebiscyt w obronie poo 
kojul 

Za nimi pójdą dziś dalsze dziesił• 
ki tysięcy łodzian. 

Prezes PZG 
zaproszony do Moskwy 

WARSZAWA (PAP) Na zaproste 
nie Wszechzwiązkowego Komitetu 
Kultury Fizycznej i Sportu wyjechał 
do Moskwy prezes Polskiego Związ­
ku Gimnastycznego płk. Noskiewicz. 
Prezes PZG będzie e~iował w 
Związku Radzieckim t<>warzyskie 
spotkania w gimnastyce, między czo. 
łc>wymi zawodnikami radzieckimi i 
w~gierskimi, którzy przebywajł ohe. 
cni~ w ZSRR na treningu.. -
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Agi~~!!t!Jlo~~d~z~~~k!~~!~~r_ 4 !Po fi fillO 
O agitatorach • 06rodka Konfek peiem Pokoju. Tow. Lisowska wy­

cyjnep Nr. ł pisaliśmy już kilka- tłumaczyła jej, że właśnie z takich 
krotnie, podkrdlając ich aktywność pojedynczych podpisów ludzi pracy 
I umlejętno66 szybkiego reagpwa· . zrodzą się Usty, na których znajdo 
nia na wszelkie wYdarzenia poll· wać się będą miliony i setkl mlllo 
tycme. Podobnie i w chwili obec· nów nazwisk. Te setki mllłonów 
nej, gdy w całym kraju przebiega podpisów za6wiadc~ o nJeurłęteJ 
potętna akcja składania podpisów woli. utrzymania pokoju. 
pod ·Apelem Pokoju, agitatorzy O· Akcja zbierania podpisów pod A 
środka Nr. ł bi~ą w niej czynny pel Pokoju stanowi plebiscyt, w Jdó 
udział. rym cała nieomal ludzkoś6' opowie 
Posłuchajmy co mówią na ten te się za utrzymaniem pokoju na iwie 

mat agitatotki tow. tow. Lisowska cle. 
l Widoa. Przeprowadziły one rozmo Agitatorka tow. Wld0& postanov;i 
wę z ob. Lewando'{VSką, która wyra ła okres wzmożonej walki o pokój 
żała powątpiewanie, czy jej podpis uczcić zwiększoną produkcją na 
będzie w ogóle coś znaczył, czy jest swojej taśmie. Dzięki JeJ agitacji 
celowe zbieranie podpisów pod A· cała taśma zobowiązała się w clą 

gu kilku dni podnieff WJ'daJność 
pracy o 5 proc. 

Agitatorka tow. Helena Marczak 
akurat przed kilku dniami ukończy 
ła kurs partyjny. Nic więc dziwne 
go, te na swym oddziale odzieżo­
wym z wielkim powodzeniem pro 
wadzi teraz agitację na rzecz poko 
jo, Nie pamiJa ładnej okazji, żeby 
porozmawiać z towareyszkaml pra 
cy, a.by przekonać je o słuszności 
naszej walki o pokój i utwierdzić 
w przekonaniu, że od nich właśnie, 
od tysięcy I milionów prostych ln· 
dzł, zalety możliwość anlknięcla 
wojny. 

Zamieniamy jeszcze kilka słów 
z tow. Franciszkiem Płockiem, agi 

tatarem z oddziału krojowni. Tow. 
Plocek właśnie przed chwilą prze­
prowadził rozmowę z ob. Kowali­
kiem, który z powątpiewaniem WY­
raził się o akcji zbierania podpi­
sów pod Apelem Pokoju. 

Nic z tej wizyty 
Niełatwo, proaz~ t«m, dostał sił d:rii ro Uawetną dolmowq ~ 

Krótko mówiąc: gdyby niebo!:rczyk Krsymof Kolumb nie pośpienyl sił 
se łWIJ &rlJ11.$oceanicznq prsejaidskq. nie móglby ljr&:l ' obecnie odkryć 
Ameryki. A -zystko dlatego, :ie to Ameryce - raj. Tak powiado pro­
pogand" r::ądowa. USA, dając róion.ocninie bacsenie, aby mia „niep°"""" 
lany" nie dosud si.I} Sil rajskie kuli.sy, gdy:i łacno mógłby dostrsec, iś ala­
wetny raj amerykań.ęki jesi tll)'brukowany piekiemymi kamioiami ~ 
bezroboci4, 1lodu. nęchy materialnej i moralnej Ud. 

Po'\Viat sieradzki bierze udział 

Ob. Kowalik był przekonany, że 
nic nie poradzimy na to, skoro im­
perialiści tak gwałtownie przygoto 
wują się do nowej wojny i zdecydo 
wani są ją wywołać. Tow. Plocek 
tłumaczył mu długo 1 cierpliwie, po 
Utykę Związku Radzieckiego I 
państw demokracji ludowej, pollty­
kę ruchu robotniczego, zmierzającą 
do utrwalenia pokoju na świecie. 
Przekonał ob. Kowalika, że nic nie 
pomogą zbrojenia, jeżeli lud practt 
jący w ·krajach imperialistycznych 
nie będzie chciał wzl~ć broni do rę 
ki, .ieżell wszyscy opowiedzą się za 
pokojem. A przecież miliony i dzie 
siątki milionó.w prostych ludzi skła 
da dziś podpisy pod Apelem Poko 
ju w Stanach Zjednoczonych, W. 
Brytanii i w innych krajach kapita 
listycznych, co się nas tyczy to pod 
pisując Apel Pokoju mobilizujemy 
się wokół hasła obrony pokoju i zwię 
kszoną WYdajnością pracy wzma­
cniamy siły obozu pokoju. Ob. Ko 
walik zrozumiał niesłuszność swego 
wystąpienia i wdzięczny był tow. 
Płockowi, że wyjaśnił mu to zaga­
dnienie i rozproszył gnębiące go 
watpliwości. 

Nie mac::y to, ~cie, ii nqd Stanóto Zjednoezonych nie prSfl8łnlefll 
jru to ogóle J6$ad gokinno!ci. ZaprQ.$Sti on, owszem, do siebie.„ _,ych 
,,swoich" (tj. takich, co do których nikt nie ma wątpliwoki, iś '4 go­
rącymi zwolennikami faszyzm.u., imperializmu, simnej i ciepłt!j wojny itp.) 
oraz tych, co do których ma przeświadczenie, ie dadzq sobie łatwo SG• 

łożyć „amerykańskie okulary". Tak było np. niedawno z gropą dłliiałacsy · 
.o:wedzkich %1.Viqzków zawodowych.. Rsąd USA zaprosił ich uprzejmie 
do siebie, ponieum ubodło go bardzo, ii ostatnie posiedzenie St.alego 
Komitetu Swiatowego Kongresu Obrońcóto Pokoj1~ pormzyło i miobllizormlo w akcji zbierania podpisów pod Apelem Sztokholmskim · uwedzkie masy pracujące do walki przeciw podżegaczom wojennym. -
Zaraza pokojowa t.o Szroklwlmie? - sgrzytnęli zębami amerykańscy izan• 
taiy.foi atomoioi. - No, to my -as przygotujemy 114 niq odtrutkę. Za­
wieziemy u sobq gromadę działaczy swiq:ekowych se Szwecfi i poka.iemy 
im: nie ma (k)raju nad US~ • Trumun i Acheson prorokami n~ 
ludzkości." 

Ju± w eałej Polsce rozpoaz.ęło się 
masowe składalnie podpisów pod 
Apelem Szt.okholmsk!im. Na terenie 
wtlejsk.im roaipocznie się ono w naJj­
bJ.iirż:srzyQh dniach. 

Ze sprawozdań, n~jących ~ 
terenu wynika, że powia.t sieJ'Mhki 
jest Jut eałkowłiałe przygotowa.ny do 
1'07.pOC?.ęeia tej wielłdeJ akcji. We 
wszystkich gminach i gromadach Po 
wołano do jycl.a Komitety ObTońców 
Pokoju, które przeprowadziły zebra 

. nia uśwlada.miadące. ·Obecnie „trój-
ki", WY'brane do rz;bierania podipi­
sów Pod ~elem Pokoju, p:reystępu­
'ą do pracy. 

Jącyeh w gospodarstwie domowym. 
„Trójka" musi nie tylko rz;blerać 

podpisy, Winna ona uświadamiać 
każdego podpisującego Apel Sztok. 
hoJmsk:i o znaczeniu 1 pCJWMl-,.e 1ej 
masowej akcji. Musi op\IS(lCrl;aĆ od­
wiedzony dom rz: przeświadczeniem, 
t.e obywatele, któ:rrz:y złożyli swój 
pod1PiS, rzdaiją sobie Sllł"a.wę z tego, 
że w~lnfli wa-żlny obowiąrt.ek każ­
dego ucizcirwego C'Lł:owieka. 

Praca „trójek" jem pracą odipowie­
dz:ia:lną, bowiem jak wynika z sygn.a 
łów napływających rz; terenu, wróg 
klasowy zausiznik :imperialistycznych 
podżegaczy wojennych u!liłuje sfać 
Sl'lJkodiliwą propagandę, · maijącą na 

Najpilniejsza praca, ja:ka ozeka celu sabotowanie akcji zbierania 
obecnie g·romad71k:ie Komitety Obroń podipisów. 
ców Pokoju, to &porLądzenle do· Czający się .feszcT.e tu i ówdzie, 
kładnych spisów mfoszkańców gro- wrogowie Polski Ludowej wyipełnia­
mady, a.by nie pominąć nikogo. Za· jąc ziałecenia „Głosu Ameryki" i 
daniem „trójek" będzie dotarcie do BBC usiłują wmówić chłopom pod­
wszysłkiłch mieszkańców młodych i pisującym Apel Sztokholirmkii, że 
sta.Tycl:t, pncują.cych na roli i w fa- [ podpisy dch nie będą wykm-zystane . 
brykacll, do ich ion i maitek Praeu- do obrony pokojlu. a pr!l.eci.'Winde na-

Składam miój podpis pod Apelem Sztokholmskim ~toiatowego Komitetu 
Obrońców Pokoju, mając pełn.q iwi.adcmość wagi i ~enia każdego 
podpisu jako aktu włqc::eni.a się jednosoki do potężnej, świadomej, zor­
gan.i:eowan.ej akcji. mas ludowych itoiata, przeciu1ko im.periallsi,.cmym 
pod:iegaczom wojennym., po:iącym l'n6$C>WQ ~ lud:ii prstn zbrodnicze 
u:iycie 6roni atomowej, 

Wzywam trlS:ystkich pracotalikóio aouki mrcSwno do !kladania podpi­
s6ui jak i prowadzenia akcji WwUJdamiajqcej oo iemai znoc:eMia aklada­
nio podpillóio i wyjajn.iajq.cej, :ie zł<nenie podpisu pod Apelem, polą.czone 
s codziennq -Zkq o 1JOW1b 1ocjalistyCZ114 kulturę, o wychowanie nowego 
cdowieka, złqc:r;y m&y pracujące świata i doprowadsi do całkowitej izo· 
lacfi i beZ3iły garstkę im.perialistycm.ych uanta:iystóto. 

PROF. DR MARIAN GLUTB 
Eierownik Zakładu Pedagogiki i Organizacji 

Szkolnictwa Uniwersytetu Lód:nkicgo 

Przygotowania do Święta Ludowego 
Zacieśnienie sojuszu rebotniczo-chłopskiego naczelnym hasłem 

Tegoroczne Awięto Lud<>we będzie 
obchodzone pod ha.słem zacieśniellla 
sojuszu robotniczo.chłopskiego, wa.lki 
o pokój, podniesienia produkcji rolnej, 
a zarazem bt<Izie przegltdem osiąg. 
nięć kulturalnych 1 ·gosPoda.rczych wsi. 

W Łodzi zawiązał się już Wojewódz 
ki Komitet Obchodu świfta Ludowe. 
go, który zajmie się przygotowaniem 
obchodów. W dniu 28 maja br. we 
wszystkich miastach powiatowych 1 
niektórych gmina.eh odbędą. się wiece 
i pochody. w których wezmł udział 
również delegacje robotnicze, da.jtc 
tym wyru cora.z bardziej zacieśnia.Jt 
cego sit &OjUllZll .robotnic.zo_chłopakie. 
go. 
Dmeń Awięta Ludowego zosta.nie Po 

przed~ny odbywa.ją.cynii się do 20 

~I 

bm. .zebraniami groma.dzkimi, mobili. 
zują.eymi chłopów mało i średnio:ol. 
nych do walki o pokój i do Ozynu Lu 
d-0wego. 

W ezeregn gromad chłopi Czyn ten 
już podjęli, a na.wet wykona.Ii go. W 
gromadzie Rudy, pow. ł6dzkiego na 
przykład, w ramach Ozynu Ludowego 
chłopi wyżwirow:lli 2 km drogi, pod. 
nieśli ilość prenumerowanych czaao. 
}lism chłopelricll o 10 procent i .zorga.. 
nizowa.11 zespół dobrego ceyta:nia. 

W dniu święta Ludowego odbędzle 
sit azereg imprez, ja.k a.ka.demie, wy_ 
sttPY ludowych zespołów artystycz.. 
nych sr.ba.wy ludowe zawody aporto_ 
we mitdey ludowymi. żespołami sporto 
wym1 a robotniczymi drużynaau spor 
towynJ:i z mia.st itp. 

TróJki ruszyły w teren 
Załoga naszej fabryki żywo oma· 1 Dzięki tej pracy uświadamiającej 

wia zagadnienia. walki o pokój. potrafiliśmy wystawić 90 trójek, któ 
- Z wielką. radością złożę swój re przekonane o słuszności sprawy 

podpi!I pod • S~tokholmskim Ap~li:m walki o pokój udają się w teren, by 
. P~kOJll - ~wiadcza ob. J~n Jaskie· zebrać podpisy pod Apelem ~tok· 

w1cz, robotnik w pluszowm. Byłem . 

kładagą na mch talcie czy dmle cz.o.­
bo'Wiązania. 

Tego rodza(fu bzdurne plotki zwal 
C7JaĆ muszą „trojki", demaskując 
wroga i dooierając do źródeł reak· 
cyjnej propaga.ndy. 

W naj;bli;ż;Szym C!lasie Komitety 
Obrońców Pokoju na wsi, w skład 
którycli wesrz.li ozłontkowie wszyst­
kich partii po1itycrz;nych i srreroki 
aktyw bezpartyjny będą miały stałe 
siedziby, za.opatrzone w wywieszki. 

W lokallach Ko.miitetów członkowie 
ich będą pełnić stałe dyżury tak, 
aby każdy pl'agnący 2'Jl:ożyć indywi­
d1Ualnie swój podpis pod Apelem 
S7Jtokholms:kirm lub chcący tliBSięgnąć 
jakichkolWiek informacji, w.ieclrział, 
do kogo iii gdrzie ma się ~ócić .• 

Przykładów takich z działalnośd 
agitatorów Ośrodka Odtieżowego 
Nr. 4 można by podać więcej. Swiad 
czą one, że czołowi aktywiści orga 
nizacji podstawowej „Czwórki" zro 
zumieli swe obowiązki i w chwili 
obecnej wypełniają dobrze swe za 
dania. M. K. 

Nic s tego jednak nie tll)'!slo. Związkowcy nioedscy oczy majq no 
9WOim miej•łl:u i w ogóle ui por:eqdku, wtri od razu sauwasyli, :ie to USA, 
jak to się mówi, bardzo niebardzo. Nie itdy, pro!Z4J was, droga do raju. 
De> cóż to za raj, kiedy około 80 proc. robotników amerykańskich nie ma 
nawet momości U.C'Ze!tniczenia W życiu związkowym? I W ogóle lipa 
z t.zw, byc:ym tyciem amerykańskim. To &yŁko - slogany ek!portowe 
bez wewnętrznego pokrycia. 

Związkowcy szwedzcy nie dali sobie zal<nyć różowych marshallowskich 
okularów. Wobec powyższego 11ic im nie mo:ie samącić jasnego 8f'Oi• 
rzenia 114 alfabel pokoju, wytyty w Sztokholm.skim Apel.u. 

E. Tam. 

Prof esoromie, • • 
asgstenc~ 

• 
I studenci 

pokój w szeregach bojowników o 
W wn-eJ S.kole Ekonomiesnej w 

zebraniu Uczelniaalego Jtmniteta. Ob. 
roilc6w PokO.tu wzitli 11d.zia2 protee~o 
wte &l)'B1:iencl 1 lltude'llcl. 

..!. Wy, przyszli- ekonomiśei. najle. 
piej E1&jeeie 90bie spr&wf s n_ 
eąpstw, jakie poeię.ga za 1obt pożoga. 
wojenna, oprócz ofi&l' w ludziach, ile 
przynoei strat materialnych i jak ob 
nu:a rrtopt życiowt mas pracujących 

- mówił rektO'r WSE. prof. dr B.em1. 
giua Bierza.n.ek. · 

- Od nas, .11Aukowe6w i od Was, 
studentów, od naszej wspólnej pT&cy 
uzależniona jest epra.W& pok<>ju. O po 
kój, • ezezę'1iwt przyszł<>66 mmimy 
wspólnie walczy6. włtcza.jłc 11~ do o_ 
g6lnego frontu obrońców pokoju. 

Whód entuzjazmu .zebranej :mlodme 
ty do stołu prezydialn~o podchodzi! 
studenci~ członkowie Zespołów SamoPo 
moey Naukowej, którzy dekla4'ujf ma 
sowy udzi&ł młodzieży WSE w akcji 
zbiera.nia podp1s6w pod Apel Szt.o][. 

holmskl· 
W wyniku obra.d Uezelnianego Xo_ 

mitetu Obrońców Pok<>ju. studenci., a... 
systenci i profesorowie uchwalili rezo 
lucJt. solida.ryzującą Bit z uchwałami 
sesji sztokholmskiej światowego Komi 
tetu Obrońców Pokoju. 
Wśród gromkich oklasków i okrzy_ 

ków na cześć Towarzysza Stalina, nie 
złomnego bojownika o trwały po1rój, 

crdczytano dwa listy - pt&rwsey do 
studiujlłC&j młodzieży w Anglii z ape. 
Iem o kontynuowame prze;& angielską 
młodziej walki o pokój oraz drugi 
liat do rzlldu francuskiego, protestują 
cy przeciw ustm.ifciu prof . .Toliot.Cu. 
rie ze stanoWiska Wysokiego Xomisa... 
ua do spraw energii aitomowej. 

Po zehraniu ponad 400 studentek 
i studentów złożyło na ręce przewodni 
czą.cego kartki ze f!WYilli nazwiskami. 
zgłM12:aJłC tym sa.mym udzial w a.kcj1 
'zbierania podpisów pod Sztokholm_ 
skim Apelem Pokoju. (bie) 

Konmor ..mianej tDOjwy, ailiony ofiar, sglincsa i ruiny doarateemie 
chyba uzasadniają mobilizację i wysilek najnernych maa bes rómicy na­
rodOU1oki, toierseń i '°' do -Zki • &mJaly pokój. Dwa.mm, :ie w aere· 
gach toalcząeych nie pOlllinno sabraknąć nikogo, • ~zeza artystóio, 
laórz:y poprzes .t:tulr.ę, laóra lqczy narody i je.ęi dobrem wap61.nym 
wsyatkich, pmoin"6 tmie!ć ""6j •kromny wkład to &o. tOielkie thieło, 
jakim jen utrioaleni~ pokoju lwiatowego. Wyrazem sto$Wlku do tych 
:ragadnień jest podpis an.ysiy pod Apelem Sztokholmskim. 

. ZBIGNIEW SZYMONOWICZ 
Leureal IV Mię<leyn11rodowego KOOkursa 

Swpenowekiego , 

Skuteczny ore.ż mos procuJącvch 
I I .k • • • h • w wa ce z az1 aDlI 1 n1ero Billi 

Ustawa o zabezpieczeniu socjalistycznej dyscypliny pracy weszła w życie 
W dniu 5 maja weszła w życie 

ustawa o zabezpieczeniu socjalistycz 
pierwszych dni bieżącego roku I już nie tylko sobie i swoim rodzi 
przez klasę robotniczą walka o nom, ale c~·m zało~om, postępo-

* 
. . . waniem swoim hamuJą nasze poko 

• plan, o Jakość, o podniesienie wy jowe budownictwo socjalistyczne. • Już pierwsze miesiące realizacji dajności daje coraz lepsze rezulta- W ten sposób ci, którzy łamią, 

nej dyscypliny pracy. 

Planu 8 - letniego przyniosły pol- ty, dyscyplinę pracy idą świadomie lub 
sklej klasie robotniczej wspaniale Nabiera coraz szerszego rozma- nieświadomie na rękę wrogowi kła 
osiągnięcia na polu produkcyjnym. chu akcja zobowiąza6 długofalo· sowemu, imperialistom. 
Wykonane zostały z nadwyżką pła- wych, a zob~wiązania, podjęte dla Straty, wyrządzane przez ludzi na 

ny ProdukcJ.1 ener.,.;
1
• elektrycznej, uczczenia Swięta Pracy - 1 Maja gminnie opuszczających pracę, łazi 

,... Ło 1 ł ków i nierobów, są olbrzymie i nie 
stali, cementu, traktorów, tkanin! 1 w samej tylko dzł przyn os Y powetowane. 
wełnianych i bawełnianych, nawo-> Państwu ponadplanową produkcję A ponieważ wobec wielu z nich 

• zt h l td R . t d w WYl'IOkoścl 2.136.000.000 zł., nie nie pomagały żadne perswazJ'e, trze zow s ucznyc . ozpoczę a o . 
wliczaJąc w to sum, zwolnionych ba się było chwycić środków ostrzej 
dla ~ospodarki narodowej przez szych. Uczyniono to w imię tych 
przyspieszenie obiegu środków o- którey uczciwie pracują, których o 

burzały i oburzają „wyczyny" la.zł 
brotowych. ków, którzy nieraz musieli „nadra 

Ta przedterminowa realizacja pla biać" stracone przez nierobów ro· 
nów miesięcznych i kwartalnych, dzłny. 

Weźmiemy masowy udział 
w zbieraniu podpisów 

stałe podwyższanie jakości i ilości Na żądania klasy robotniczej, WY 
produkowanych . artykułów _ to powiedziane na setkach zebrań i 

masówek w cały krajq. rząd nasz 
niezaprzeczalny dowód wzrastającej opracował projekt ustawy o zabez 
siły I świadomo§cl mas pracują- pieczeniu socjalistycznej dyscypliny 
cyeh, to wyraz walid o uwlelokro pracy, umożliwiającej stosowanie 
tnlenie sił gospodarczych kraju, 0 wobec tych wszystkich, którzy ha 

mują nasz marsz do socjalizmu, spe 
ej alnych środków zaradczych w po 
staci nagan, ostrzeżeń, kar pienię~­
nych do kar sądowych włącznie. 

pomnożenie sił pokoju. 
Na jednym z ostatnich zebrań zało I lucji - że w zblera.niu podpisów pod 

gi, zorga.nizowa.nym przez Fabryczny Apelem Pokoju weimiemy ma.sowy u_ 
Komitet Obrońców Pokoju, uchwa.liliś dział, gdyż mamy jeszci:e łwieżo w pa. 
my Tezolucję, z której jedno zdanie mięci obra.z minionej wojny, która 

Łódzki włókniarz, śląski górnik, 

na. dwóch wojnach, przeżywałem ich holmsk1m. 
grozę i dlatego tak bardzo pragnę 
pokoju. Mojej mocnej woli pokoju to 
warzyszy pewność, że pokój wygra-

St. Bocheński I szczególnie mocno i twaTdo utkwił-0 przynosi znis.zezenie, kalectwo i śmierć 
korespondent „Głosu" nam w pamięci. milionów ludzi pracy. 

z PZPJG Nr 8 - Przyrzekamy - ezyt&my w NZO 

pracownik stoczni w Gdańsku, war 
szawski murarz, członek spółdziel­

ni produkcyjnej w Lubelskim -
wszyscy oni zdają sobie sprawę z 
tego, że każdy ponad plan wy­
produkowany metr tkaniny, dom, 
rudowęglowiec, tona węgla - przy 
śpiesza.ją przebudowę naszego kra­
ju, zbliżają nas do socjalizmu, two 
rzą nieprzebytą zaporę przeciw zbro 
dniczym knowaniom lmperia.listyc:r. 
nych podżegaczy do nowej wojny. 

Projekt ten spotkał się z gorącym 
przyjęciem w całym kraju, został 
zatwierdzony przez Se.Im ł przed 
kilkoma dniami wszedł w życie. 

my. Nigdy bowiem o pokój nie wal· 
czyliśmy tak mocno, nigdy dotąd 
klasa robotnicza tak jasno nie widzia 
ła, w jaki sposób o pokój można i 
trzeba walczyć. 

Wypowiedź bezpa.rtyj.nego ob. Ja­
na Jaśkiewicza nie jest odosobniona. 
Podobne słowa padają z ust Mariana 
Ilskiego, Ireny Orłowskiej i wielu, 
wielu robotników naszyeh zak~adów. 

Duże tfświadomienie naszej załogi, 
jasny stosunek do sprawy podpisów 
pod Apelem Sztokholmskim, je!t 
między innymi wynikiem pracy na· 
szego Komitetu Obrońców Pokoju, 
który działał u nas za pomocą. indy 
widualnej agitacji, jak róWIIlież wy 
korzystał fakt zradiofonizowania za 
kładów dla wygłaszania pogadanek 
na temat walki o pokój. 

Niezapomniane wrażenia z ·warszawy 
W nbiegłym tygodniu byłam po 

raz pierwszy w War~wie. Ogląda· 
ła?Jl całe miasto. Widziałam Trasę 

W-Z, rynek Mariensztacki, Łazien· 
ki, :Mokotów. Każdy krok w Warsza 
wie, każde spojrzenie na odbudowu­
iłCe się miasto, to wiele niezapomnia 
nych wrażeń, których nie sposób wy 
razić w szczupłej kor~ndencji. 
Wśród tyeh wrażeń i wspomnień, 

które r.:achowały się ""' pamięci, jest 
jedno najmocniejsze, najistotniejaze. 
Widziałam gruzy Starego Miasta i 
różowe domy Mariensztatu. Widzia-

łam Warszawę wojny i naszą stolicę 
- pokoju, Warszawę dnia wczoraj· 
szego i jutrzejszą. 

Obraz ten nie ustępuje mi z oczu. 
I on to stanie mi przed oczyma, gdy 
podpisywać będę Apel Sztokholmski. 

Kto z nas chce żyć s-zczęśliwie, kto 
chce budować miasta i wsie, rozwi­
jać technikę, kulturę i postęp, ten 
podpisuje się pod Apelem Sztokholm 
a:-im. 

• 

E. Wawrzyniak 
korespondentka „Głosu" 

z PZPB im. 1'talina 

Jui w kilka dni po uchwaleniu tej 
rezolucji mieliśmy możność przekon!lć 

si4: o tym, że jest ona realirowa.na. Za 
kłady nttsze wystawiły około 110 tró. 
jek, w skład których weszli najbar_ 
dziej u6wia.domieni i>a.rtyjni i bezpar. 
tyjni agitatorzy pokoju. Ci z nas, któ 
rzy bezpośrednio nie biorą udz:ia.łu w 
a.keji zbierania podpisów, wszędzie, w 
fabryce, i na przystanku tram.wa.jo. 
wym. mówią o tej wielkiej akcji. 

Każdy bowiem z nas robotniKów 
„Czwórki Bawełnianej" chce wniefić 

swój udział w wielkie drieło Pokoju. 

:&. :Kaczmarek 

Ale wśród tych mas zwycięsko 

realizujących plany, walczących o 
jakośc i ilość, znajdują się Jednost 
kl, które przez niedbalstwo I nie­
chlujstwo, obojętny i niefrasobliwy 
stosunek do ""acy, utrudniają lub 
nawet często uniemożliwiają do­
brze pracującym zespołom wykony 
wanie Janów. Są to notoryczni pi 

korespondent _Głosu" .z PZPB Nr 4. fac.v i łazicy, przynoszacv szkodY 

Wypowiedziana przez całą klasę 
robotniczą walka przeciw łazikom 
i nierobom przyniosła już poważne 
rezultaty. Coraz mniej jest łazików, 
a zato podnosi się produkcja. Ale 
mimo to ciągle jeszcze gospodarka 
nasza ponosi duże straty z powodu 
nieusprawiedliwionych nieobecnoś­
ci, spóźnień l t. p. 

Ustawa o zabezpieczeniu socjali­
stycznej dyscypliny pracy dała mlł. 
som pracującym do ręki nowy I 
skuteczny oręż w walce o pełną I 
przedterminową rea.Uza.cję pła.nów 
gospodarczych, o podniesienie do­
brobytu, oręż, który zastosowany w 
całej rozcłągłoścł, przyczyni się do 
całkowitej likwidacji przejawów, 
lekceważenia pracy, pomnoży siły 
gospodarcze naszego kraju i całego 
obozu nokoju, (J, Kr.> 



Literatura w walce 
~ W tema slrończyła się 0.--­

wa rozprawa s hitlerowskim ba.rba­
r~ Była wiosna pięlma i pro­
mienna jak w tym roku, był maj sło 
neczny jak dziś. Na ulicach miast i 
wsi rromadzjły się tłumy ludzi, aby 
dać wyraz radości, że oto minęła raz 
n& se.wsze pclilMlra noc faszyEftow• 
ski.ej olmpatji. :ie położony został 
zwycięski kres naj.większemu w dmie 
ja.eh Jndobójstwu wojen.nemu. 

Radość z powcidu wyswolenia 9pod 
jat'zma okrutnego ciemiężcy, głębo­
ka nadzieja, że po krwawej pożome 
nastąpi okres pokojowej wspólpne'y 
i braterstwa między narodami -
tchnęła w zmęczonych wojną ludzi 
nowego ducha. Na tle Żgliszcz wo­
jennych, wśród porO"Zrzucanyeh tu i 
ówdzie żelaznych kości - resztek 
faszystowskiego sprzętu wojennego, 
w miastach i wsiach, znisy;zonych 
ręką nikczemnego wroga - zaczęło 
się budzić nowe życie. Lecz nadzieja 
na pokojowy rozwój, na braterską 
współpracę narodów i pokojowe bu· 
downictwo ziściła się, niestety, nie 
dla wszystkich ludzi. Spełniła się 
ona dla narodów Związku Radzieckie 
go i dla krajów, które dzięki Związ­
kowi Radzieckiemu stworzyły po 
1vojnie u siebie nowy ład - ustrój 
rlemokra.eji ludowej. 

Te narody w ciągu kilku lat, jakie 
•1płynęły od zwycięskiego zakończe­
nia wojny, oddają się spokojnej, 
twórczej pracy, lecząc z polrndze· 
niem zadane swej ziemi rany, pomna 
iając swe dobro narodowe, umacinin­
jąc swą siłę i potęgę. Te narody -
ze Zwiazkiem Radzieckim na czele 
- tru<hą się i pracują w imię zwy· 
dęstwa pokoju, w imię postępu i 
hraterskiej solidarności wszystkich 
na świecie narodów. Te narody wal· 
"Zł o szczęśliwego, wolnego człowie 
i;;a, o człowieka - pa.na ziemi. 

Niestety, wnet po wojnie, jeszcze 
1im wiatr rozwiał prochy norymber 
<kich zbrodniarzy - jasną drogę, 
1dodącą do pokoju, do szczęścia ca­
tej ludzkości zaczęła zagradzać zgrn 
ia międzynarodowych drapieżców )m 
perialistycznych, którzy na łzach 
<ierot, wdów i matek, na krwi milio­
nów ludzi zasadzają swe giełdziar­
<kie matactwa i bttdują swe „złote 
•nteresy". 

Te ciemne siły zła, nienaw*i i 
mordu już w czasie drugiej wajny 
ś wiatowej prowadziły dwulicowe 
~ierki, mające na celu 1111iemożliwie 
nie wprowadzenia na świecie trwa­
iego pokoju: 

,,PODNOSUIY GŁOS W OBRO 
NIE POKOJU - brzmi rezolucja 
Kongresu 'Wrocławskiego - W 
OBRONIE SWOBODNEGO ROZ­
WOJU KULTURALNEGO NA­
RODóW. W OBRONIE ICH NIE 
PODLF.GŁOśCI NARODOWEJ, 
ICH SC!Sł.EJ WSPóŁPRACY I 
PRZYJ:AtNI. 

WZ'YW AMY 'WSZ'YSTKlCH Ll1 
DZI PRACY SMYSŁOWEJ WE 
WSZ'YSTKJCH KRAJACH śWIA 
TA DO ZORGANIZO'WANIA 
KRAJOWYCH KONGRESóW 
DZIAŁACzy KULTURY W 
OBRONIE POKOJU, DO UMA.C· 
NIANIA W INTERESIE POKO­
JU MI:Ę:DZYNARODOWYCH 
WI:Ę;ZóW ŁĄCZĄCYCH DZIAŁA 
CZY KULTURY WSZYS'l'KICH 
KRAJóW". 

STEGO C7..ŁOWIEKA BĄW DO I 
TEGO, ŻEBY NIE WIERZYŁ W NIE 
BEZPIECZEŃSTWO, BĄDt DO TE· 
GO, BY JE UW AżAŁ ZA NIEUNIK 
NIONE. OBOWIĄZKIEM NASZYM 
JEST ROZWIANIE TEJ NAIWNEJ 
NIEFRASOBLIWOśCI I POKONA­
NIE PONUREGO FATALIZMU. 
POWINNiśMY PRZEKON Ać PRO· 
STYCH LUDZI CAŁEGO śWIATA, 
ŻE OD NICH I TYLKO OD NICH 
ZALEżY, CZY WOJNA B~DZIE 
CZY TĘt JEJ NIE B'Ę:DZIE. 

POWIEM BEZ OGRóDEK: WOJ­
N~ PROWADZĄ NIE DYPLOMA­
CI I NAWET NIE GENERAŁO­
WIE, LECZ PROśCI LUDZIB. 
GDYRYśMY ZEBRALI RóżNYCH 
GEN'l'LEMANóW, WYGŁASZAJĄ­
CYCH PRZEMóWIENIA LUB 
TWORZĄCYCH WOJOWNICZE 

Niedługo miną dwa lata od obrad DZIEŁA UTERACKIE, TO. WĄT­
Kongresu Wrocławskiego. Jakże w Pl:Ę:, CZY UDAŁOBY SIJ,J: Z NICH 
tym czasie wzmocnił się i okrzepł UTWORZYć BODAJ JEDNĄ KOM 
świadomy obóz pokoju! Zwycięstwem PANI'Ę: MARSZOWĄ •.. " 
Chin Ludowych, powstaniem Niemie W tę niekomitletną „k<1mpanię 
ckiej Republiki Demokratycznej, co marszową" podżegaczy wojennych 
~·;-.z bardziej wzrastającą potęgą ostoi i szantażystów atomowych uderza 
pokoju - Związku Radziecluego i ze ostrzem swej tworczości literatura 
spoleniem się pod sztandarami poko radziecka piórem i żywym słowem 
ju milionów, milionów ludzi na całej swych wybitnych pisarzy: EREN· 
kuli ziemskiej! BURGA I F AD1F1JEWA, SIMONO-

I jakże mocnym akordem w ~ WA I J_,EONOWA. KORNlEJCZU· 
równaniu z rewlucją wrocławską KA I TIC'HONO,VA, SZOLOCHO­
brzmi dziś SZTOKHOLMSKI APEL W A I KOLASA. TANKA I ASIE.IE· 
ORROŃCóW POKOJU, APEL, KTO WA, ACHMATOWEJ I TURSUN­
RY żĄ.DA ZAKAZU BRONI ATO· ZADE. 
MOWEJ I PIĘTNUJE JAKO RZ.iV U boku swych radzieckich kole· 
ZBRODNIARZY WOJENNYCH TEN ~ów, przedstawicieli narodu, który 
RZ.~D, KTóRY PIERWSZY UżYł,. broni J>Qkoju NIE DLATEGO, żE 
BY BRONI ATOMOWEJ W CE- 81~ OBAWIA S'rRASZAKóV ATO 
J,ACH WOJENNYCH. :M:OWO • WODOROWYCH, LECZ 

Apel Sztokholmski, pod którym r.a WŁAśNIE DLATEGO, żE JE:5'1' 
łe nasze społeczeństwo składa swe I SILNY. żE WIERZY W POSTJ:;P I 
poi!pisy, to najdobitniejszy dotąd wy MORALNOść N'ARODóW śWIA· 
raz walki o pokój, najdobitniejszy TA, żE PRAGNIE LUDZKOśCI ZA 
w.yraz postawy i woli walki z podźe OSZCZJ;:DZić KRWAWYCH OFIAR 
~aczami wojennymi. Lecz apel ten NOWEJ WOJNY - stają pisarz-e 
tTZeba przekuć na czyn codzienny. demokracji ludowej, postępowi pisa­
Przelmwają go oo dzień masy praeu- rze krajów kapitalistycznyl'h, ci 
jące miast i wsi Związku Radzie-- W!'>'Zyscy, którzy zdają sobie sprawę 
ckiego i krajów demokracji ludowej. z wagi słowa jako oręża pokoju. 
Przekuwają go co dzień swą ofiarną Niedawno u.a łamach ,Nowej kul­
i twórczą .pracą na rzec~ budowni- tury" ukazał się piękn; wiersz Se­
etwa pakoJ~wego. Znane Jest ~ Pol- weryna Pollaka pt. „Pocisk i słowo": 
sce LudoweJ hasło: „KAŻDA fONA Cóż JEST BARDZIEJ ZMIEN. 
W:S<iLA, KAżDY METR MATERIA ' 

1 

ŁU KAżDY CETNAR ZBOŻA NEGO Niż WAGA OŁO· 
.._TO POCISK, WYMIERZONY W WIU? 
PODŻEGACZY WOJENNYCH", PO· INNA W GISERNI I W FA-
CISKIEM TYM JE.ST RóWNIEż BRYCE BRONI -
SŁOWO PISARZA. INACZEJ WAŻY OŁóW, CO 

POKóJ WYSŁOWI, 
Oł,ó"W W POCISKU WROGA, 
MIERZĄCY DO SKRONI, 

I TEN, CO W SŁUSZNEJ WAL 

CE PRZED 
UCHRONI. 

W-łłOGłBM 

TAK SAMO Z WAGĄ SŁOWA. 
TEt JEST SPRAWIEDLIWA. 

NIE WIERZ:Ę: W CZARODZIEJ 
SKĄ MOC ANI W ALCHE· 
MI~ 

Sf,óW, KTóRE SĄ JAK TA­
FLA LUSTRA POLYSKLI­
WA, 

GDZIE SŁONECZNE ODBICIE 
NIESPOKOJNIE DRZEMIE. 

ALE WIEM - KIEDY WOLA 
SI(: KRYJE ZA SŁOWEM, 

WOLA TYSIBCY, 
SŁOWO SI:Ę: W STOSY MILIO­

NOWOLTOWE 
ROZŻARZA CORAZ GORĘ:CEJ. 

A WTEDY MARTWY OLóW 
NIBY SŁOŃCE WOKóL 

tYWO ROZSYŁA PRO.MIENIE 
I Z CZCIONEK SI~ WYDZIE­

RA MILIONóW PRAGNIE-
NIEM, 

SŁOWO JAK POCISH;: 
POKóJ! 

Zdają sobie dokładnie sprawę z 
wa .~i słowa-pocisku POLSCY PISA­
RZE. wiedzą, że za słowem tym kry­
.ie się wola milionowych mas - bu­
downiczych Polski Socjalistycznej 
i dlatego wolę tę starają się swym 
wysiłkiem twórczym podtrzymać i 
rozpłomienić, aby uniemożliwić 
wszci:ęcie nowej agresji i nowej 
wojny. 

JAK JUż WSPOMNlELlś:M:Y, 
ROZPOCZ,eŁA SI],': MASOWA 
AKCJA ZBIERANIA PODPISóW 
POD SZTOKHOLMSKIM APE­
LEM OBRO:'>CóW POKOJU. 
WSZYSCY PISARZE POLSCY 
JUŻ TEN ZASZCZYTNY OBO­
WIĄZEK WYPEŁNILI. WYPEŁ-

NIA GO DO KOŃCA, MOBILI· 
zuJĄc TYSIĄCE SWYCH CZY­
TELNIKóW DO PóJśCIA Z•A 
SWOIM PRZYKf,ADEM, no ZA­
MANIFESTOWANIA NIEJAKO 
„NA PiśMIE" POTĘ:Gl BOJOW­
NIKóW OBOZU POKOJU. 

Akcja walki o pokój trwa - i 
trwać bęrlzie dopóty dopóki narodom 
świata nie zostanie zapewniony trwa 
ly pokój i niezawodne bezpieezeń­
stwo. W TEJ WĄLCE NIEWĄT­
PLIWIE UBOJOWIĄ SIĘ JESZCZE 
BARDZIEJ ZASTĘPY WALCZĄ­
CEJ O POKóJ I SZCZ~CIE LUDZ 
KOśCI LITERATURY. 

o Pokó • J 

" 
„Swieże miasta wyrosły 
z ognia i głodu 
Znów sad kwiecie urodził 
i słońcu podał 
Ruń nam pola zieleni 
kwitnie kok - sagyz 
Znowu drogi karczuje 

w ·przyszłość 
. socjalizm ... " 
(Maksym Tank -"O pok ói)'' Przejrzał głęboko nioonlł girę anglo 

amerykańskich „mężów stanu" zwy. 
dęski wq.d~ obozu pokoju, wy21wol•­
del Europy 'spod jarzma faszystovf­
~ kiego. GENERALISSIMUS STA · 
l,[N, który- jeszcze przed zakończe. 
niem wojny, w listopadzie 1944 ro· 
ku, w taki oto przewidujący sposób 
o ceniał międzynarodową sytuację: 

Apelując nieda'ff!O w liście otwar 
tym do pisarzy Zachodu, Ernesta 
Hemingwey'a, Roget.i Martin du 
Gard, Jołma B. Priestley'a, Andre 
Chamsona, Johna Steinbeclca i An­
drzeja Morawii, aby poill>isali tekst 
sztokholmskiej rezolucji przeciw 
szantażystom i ludobójcom atomo­
wym - stwierdza między innymi zna 
komity pisarz radziecki, Ilia Eren­
burg: „DLACZEGO ZWRACAM Sl,'t: 

~~~------------------~--~------~---..----------------------------------------------------------------------------

„ Kar ie r a Nikodema OyzmY" - po węeiersku 
.,WYGRAć WOJNĘ Z NIEM· 

CAMI _; ZNACZY TO SPEŁNI:'.: 

OO PISARZY? PRZEDE WSZTST· 
KIM DLATEGO, żE SAM JESTEM 
PISARZEM. WIEM, żE PISARZ 
ZDAJE SOBIE SPRAWĘ ZE ZNA· 
CZENIA SWEGO PODPISU, żE 
ZDAJE SOBIE SPRAWĘ Z TEGO, 
żE GO CZ'YTAJĄ I SŁUCHAJĄ MC 
LIONY CZYTELNIKóW.... ZWRA­
CAM Sit: DO PISARZY DLATEGO, 
żE KAŻDY PODPIS PISARZA PO­
CIĄGNIE ZA SOBĄ PODPISY TY­
SIĘCY JEGO CZYTELNIKóW •.. " 

(Na marginesie filmu p.t. „Strój galow-y") 
WIELK.~ MISJ~ HISTORYCZ­
N .~. ALE WYGRANIE WOJNY 
NIE OZNACZA JESZCZE ZA­
PEWNIENIA NARODOWI 
TRWAŁEGO POKOJU I NIE· 
ZA WODNEGO BEZPIECZEŃ­
STWA W PRZYSZŁOśCI. ZADA 
NIE POLEGA NIE TYLKO NA 
TYM, żEBY WYGRAĆ WOJNĘ, 
LECZ RóWNIEż NA TYM, żE- Pisarze radzreecy zdają sobie do­
BY UNIEMOżLIWić WSZCZ:Ę:·· kłatłnie sprawę z potęgi słowa jako 
CIE NOWEJ AGRE.SJI I NOWEJ oręża w walce o pokój. Wspomnieli· 
WOJNY„." I śmy tu słowa Erenburga, ale mogli· 

W 1932 roku, a więc w sześć lat 
po · okupowaniu władzy w Polsce 
prze.i; Becków, Sła.wków, Prysto­
rów, MiOOzifurkiiclt i innyeh pilsud­
ca;ykowskich pułkowników - uka­
-zab lłię powieść Z™megio producenta 
drug~yeh literaclócll .przebo­
jów OOriuazY'Jnyob, Do-l~i - Mosto­
wdcr.a, p. t. ,,Kariera Nikodema 
Dyany". Powreść ta spotkała się z 
wielkim powoduniiem w-śT6d społe­
Cfleństwa., ile że - pr.z;y wszystkich 
swoidl bralcacll ~lądowych 
i arlystyczny-Ob - była pamfletem 
politycznym na mńena.widzony sy­
stem 91m~yjny. Ośmieszała . ~ i 
~ w k:rJ;ywym !TsWtercta· 

dle pnedwojenną elitę faszystowską., 
uderzała satyrą w Z81'QÓę sanw­
włatlnycłt JJl&tołów, którzy t. zw. rzą, 
d\nń silnej ręki. czyli anarehią i be'i 
pra.wrem markowa.li brak myśli po­
Utyamej. 

. . . . • byśmy przytoczyć i słowa twórcy rea 
To !11ezm1erme doniosłe wskazame, lizmu socjalistycznego w literaturze 

~akr:sl~ne przez G;ENERALISSI~U MAKSYMA GORKIEGO, którv bli­
-;A ~,T.\r:IN;\. podn~łl'. nar~y Zwią~, sko 20 lat temu, 6 kwietnia 1931 r<>­
~u .I_ladz1cck1ego, . .PodJęłY ~e nar~dy ku, w słynnej swojej ,,Odpowiedzi 
ąajow d~mok.r~<'JJ ludoweJ,, podJęłY intelektualiście" wzywał intelektuali 
.„ '' re~zc1~ mih?n~ ~-szystkich : czd stów Europy i Ameryki do czynnego 
"ych łudzi ,na swiecie, be.z w:r.t;lędu przeciwstawienia się rzezi światowej. 
·1a kolor skory, przekonania pohtyez . . • . . 
11> i różnice wyznaniowe. Wierni hasłom pokOJU, postępu 1 

„NIGDY WIĘCEJ WOJNY" -
.ATOMOWYCH SZANTAżYSTóW 
"OD PRl;-:GIERZ" - oto hasła, !do· 
·p rozbrzmiewają dziś na całym g!o· 
'1ie ziemskim, które mobilizują milio 
iowe krocie narodów, nie chcącyclt 
•tważać człowieka za mięso armat­
iie i za przedmiot wyzysku, lecz za 
1njwspanialszy, najwyższy twór pr-r.y 
··ndy. za największą na świecie war· 
ość. 

V pierwszych szeregach bojowników 
walki o pokój nie brak i przedstawi 
' leli kultury, sztuki i nauki. Nic dziw 
·1cgo - wojna to śmiertelne niebez· 
neczeństwo dla kultury ludzkoiiei. 
fłyliśn1y przecież świadkami bari>a· 
"zyństwa faszystowskiego - niszcze 
ia zabytków historycznych i kultu­

·alnych, prześladowania i zagłady iu 
hi pracy naukowej i artystycznej, 
•uoniewierania wszelkich wartości 
luchowych, świadkami faktów, za· 
n·ażających elementarnym pojęciom 
•umienia, rozsądku i postępu. 

szczęścia ludzkości pisarze Związku 
Radzieckiego rozwijają niesłychanie Tylko w wairunlracłt systemu, w 
ożywicmą i bogatą, jeśli chodzi o for którym o wartości człowieka (}e(>.y· 
mę - walkę o pokój. W swych wier dowaly „ple<iy" i znajmności z gar­
szach, pr„zie artystycznej, artyku- ścią osobników od „rządowego żło­
łach publicystycznych i przernówie- bu" - mógł zrobić za.WTotną karie­
ńiach demaskują oni niecną robotę rę IJl.'OWitwjonaJny un.ędnioxyna. 
podżegac-zy wojennych, rozwiewają D~ma. Przypadkowo Z111a.lezione za.­
ntit rzekomego raju amerykańskiego, proszenie na l'a1l't z udziałem wyso­
za parawanem którego kryje się pie ko postawionych osobistości sanac.yj 
kło gorzkich łez sierot, wd6w i ma• nych, trochę tupetu i frak wypoży­
tek, analizuj<! punkt po punkcie ohy- <YLOny z .1akiiejś tam rekwhytorni -
dę rozkładowej, kosmopolitycznej, oto, oo zadecydowało, i:i DYl!Dla z 
opartej µa pornografii i apoteozie pr-OSt.a.ekiego parweniusza wyrósł po. 
gwałtu i mordu - tzw. kultury za· woli na opaitirznościoiwego męża 
chodniej. stanu. 

„ZBYT żYWE - powiedział Mężem takim mógłby również 1.0-

Stalin -· SĄ W PAMIĘCI NA- stać be'I; żadnych trudn<IŚoi i Ludwik 
RODóW OKROPNOśCI NIEDA- Redej. bohater wyświet'la.nego ostat­
WNEJ WOJNY I ZBYT WIEL- nio na ekranach łódzkich węgierskie 
KIE SĄ OPOWIADAJĄCE SI.Ę) iro filmu p. t. „Strój ga.lowY"· Grunt 
ZA POKOJEM SIŁY SPOŁECZ· bowiem. po jaktim st;w>&. jest ten 
NE, ABY CI, CO SIĘ UCZĄ sam, co i w powieści Mostowicza -
AGRESJI OD CHURCHILLA, faszystowski. W Polsce - Piłsudski, 
MOGLI JE OP ANOWAć I SKIE· na Węgr7.ech - regent Horthy. l_>o· 
ROWAć NA TORY NOWEJ kirewieństwo systemu rządowego 
WOJNY". wręm; idealne. Nędza i wYZYSk mas 

.•esteśmy dziś świadkami, iż w wie oł ńst jed 
' t! krajach Ameryki i Europy kultu- Nawiązując do okropności · wojny, I Jll'~u_iącyc~ ~P ,eme :wa., a . no-
rze grozi całkowite sfaszyzowanie, literatura radziecka przestrzega CZesll~ raijsk1te ZY":°1e t. zw. gorn~h 
1ż odkrycia n.~ukowe, które by mogły przed nimi, mobilizuje wolę mas ca- J 10 łyst~Y ~o~JąeYC!' u władzy. 

powinny służyć dobru ludz~ości, łego świata do boju z imperialisty'!Z · Przepaśc dzreh. p«lJOS~ą.cy w despo 
ohraca się na tajną produkcję srod- nymi cientiężcami i przypomina, że I tycznym ja.r~!me naród ?d fas~st()~ 
kllw niszczenia, plamiąc i podważa· od nas samych zależy, aby wojny] 5:'t0 : ~~ta.l1stycm~j elity. Ni~oz-
ią •: wysokie powołanie nauki. uniknąć. r _ . 

1 
=1~~.pr~ =i~sc ;;i:. 

! dlatego nie jest przypadkiem, ,ż „S!Ł;\ Z" OLENNIKóW 'Y°~!N.Y staretLy ZWYkły przypadek. nieyoro-
wielki ruch w obronie pokoju został - oswmdczył .w swym przemow~enrn zumienie, omyłka.„. 
"ainicjowany w sierpniu 1948 roku, na posiedzemu Stałego Kom1łletu 
I\ ,aśnie przez działaczy kultury, sztu światowego Kongresu Obrońców Po 
ki j nauki 45 krajów zgromadz'.>· koju ILIA ERENBURG - _·:{WI 
nych na I ŚWIATOWYM KONGRE· W TYM, ŻE PRZEZ STAŁE Mó­
SIE INTELEKTUALISTóW WE '.VIENIE O WOJNIE OTUMANIA· 
WROCfa\ WIU. 1 JA ONI LUDZI I ZMUSZAJ A PRO-

Na S2eregu właśnie komiClllllych 
nieporozumień i zabawnych omyłek 
zasadza się błyskotliwa. kariera 
Ludwika Redej, Kim jest boba.teł' 
wedl'Jl"!ddeł komedii? Studentem bu-

dapesrr;teńskiego uniwersy<tet.u, bieda 
kiem, pa.rweniuszem społecznym. 
Mles'llka gdrzieś 1a.m w za.ułku stoli­
cy Węgier, cbodllli w podartyeb bu­
tach i wymagh.jąooj la.ty marynat'Ce, 
cierpi głód i niedostatek. 

Nad smutnym ·losem przystojnego 
Redeja udzleladą.cego jej lekcji wło­
sldego, wzdycha. generalska córka, 
Kitty: c.hcla.la.bym - tłru:nacą mu -
za.prosić ciebie do nas, d<i domu, 
przedstawić rodzicom. ale papa nłe 
chce się n& to zgodrlJlć._ 

Trudno się d'Zliwić panu - guie,r&· 
łowi. Nie dla. takich dlłysGrów jak 
Recie.i otwarte są wspaniałe pokoje 
jego pałacu. Bo żeby jeszlc2e mwezy­
clel Kitty na.leiał przyoa}mnted dq, 
faszy:rują.ce.J CtLęści węgierskiej mro: 
dzieży akademickiej i da.wał jakąs 
ręk6jmię. że będ2lie podporą reżimu! 
Niesiietv 'Redej - to „podejnany 
typ": nie tylko nie 7ld.radza źadn~cll 
sympatii dla systemu fas~e­
go, lecz w doda.fltu pozwala sobie 
u•yeażia.ć się w sposób nlewł~wY o 
kacyku węgierskim - admirale 
Horiby'm. 

A jednak nieba.wem i generał 
Zygfryd i jego dumna żona i ich 
siostrzeniec, br. Dodo, i winyi,;cy ich 
potężni i wpływ(JIWi pnyjaci1!:le i 
ma.jomi spośród arysfokraty~o -
burżuazyjnej elity budaipes~skiej 
będą UW110ali za za.swzyt nie tylko 
toler-0wa.ć łaska.wk Rede,ja, ale bę­
dą n.a.dskalciwać mu jak najgorll­
wie,j, spełniać wszystkie jego . życaie· 
nfa„ zabiegać o 'jego względy.„ 
Tę raptowną zmianę w sytu.acii 

Rede:h wYWołał zwykły przypadek. 
Biedny student, zmuswny konicoz· 
nością, pnebrał się pewnego razu w 
ga.lowy strój węgierskiego szlachci-
ca. Jak wiadomo, w ustroju, gd!lie 
nie ma wyzysku cdowdeka pnez 
C'Złowieka - ,,nie suk'llla zdo,bi cdo­
wleka - a ezłowiiek suknię", w sy­
stemie jednak ucisku i małpich r.ą­
dów faszystowskiich - mój. zwłasz­
cza taki, który świadczy o przynależ 
ności do uprzywilejowanej kasty na 
l"odu, to rzecz ważna, to legitymacja 
poeycji społec.znej. J)zliękil tej legj.ty­
ma.eji Redej, który mlfńył cudzy iu 
pan, aby odnaleźć własny ga.mitur 
cywilny, SPrzeda.ny przez przyjaciela 
- współlokatora, trafia bez przesz.. 
kód do towa<rzystwa, d<i ja.kiego nor 
ntalnle nlgd;v by nie mógł się dostać. 
TowarzY'Stwo to. złożone z węcier· 

• 

ski.cli wielmożów, bankierów i gene- I W filmie znaddujemy wiele mome11 
rałów, ocv.elruk na dworcu na. dostoj tów, które pesują ja.k ulał do okres1• 
nego gościa. ~ dv;ieje się w okre panowania przed.wojenneg.o reżim1: 
sie famystowskieb flirtów międzY sanacyjnego w Polsce. I u nas prze· 
rządem Horthy'e.go a rządem Mussoli cie łączyła trwał6 Pl'2Y',ia.źri 7Jgl'ajc 
niego. Zblii.e:nie międ~y We-,gra.mi a piłwdcriykowskiieh pułkowników ' 
Iialią ma mięchy mnymi zacieśnić pana.mi na Ołyce i Nie.śwdeiu l przei 
wizyta włoskiej ma.rionetłd w koro- staiwiclelami kał>ita.listyecmego Le· 
nie, króla Emanuela. Tra.f 7Alarza, wiata.na. Zna-ne są. nam dobrze - P 

„Słtój ,;a.Iowy" nam tę rzecz dosko· 
iż w oko kró.lewskieJ kukły WPadą. 
błąkedą<'.y się po perGDie Redej. Kil· nale przypomniał - niecne machim 

ka słów r-OrZmowy - Redej ma do· :e~!7:: :~as!,=~; 
słronale Jęz;yk włoski - i na J!fnf• nikczemności t. zw. elity sa.nacyjnej 
~v.m żupaoie za.wisa jeilell z 7Alrad?ieclde szermowanie hasłem na 
królewsldcb orderów. Te.n p:rŻyp8d· ejona1lmnu i podłe flirty z hi111.erow· 
kowy i polegaijący na 7.abawnett po- sko - monaehijsk.im obozem wojny, 
myłce fakt, sprawia, iż ubogi ~ I oto np, gdy otrlądamy w filmie 
staóe się ~ zainteresowania. sa.tyryomie ukazaną scenę wkyły 
całe.i budapeszteńskiej elłty. „Odo- Wiktora. Emanuela u ~ Rort.by 
wiek odnla.czony prirez monairchę" -

eg!), przychodzą nam. od razu M 
„pNY.łacłei króla" - oto tytuły, któ myśl ponure odwiedzi.ny, składane 
re mogły by wznieść Red$ na SlldY wła.dcom prredwojennej Polski Pl"llfllZ 
ty fasz;ystowskiej drabany s.połecmeJ 
tr(lyby, oczywiście, chclacł zrobić ka- Goebbelsa, Ciano czy Himmlera. Rów 

nfo:i nie obce praktykom "działaczy" 
rierę. Me Ludwik RedeJ nie jest Ni sanacyjnych są brudne interesy, któ 
kodem.em Dyzmą, Gdy bliżej PoZD.aje re robi w filmie kapitQ:listyc:Żlne 
środowisko, z którego wywodzi się prudsiębio.rstwo „Wytwórni Na.ro­
Kiitty, pra.gn~e jak najpręduj od nie dowych S.zta.ndarów". Ten sam płasz 
go mmyclmąć, porosl:awia,Jąe rene- czyk pa.triotycznych fru.esów dla o· 
r&lską eóreca1kę w bagienku i>Uńua· słaniania mętnego biamesu, ten sam 
zyjneg-0 blichtru. strój galoWY programu rrelmmo na-

Mistyf!ikaoja, ;akiej użyli rea.liza.to rodowego dla. przykrycia bezecnej 
rzy „Swojo galowego", nie jest mo- działa.lności, g-OdząceJ w najŻyWOłniej 
tywem noWYltl. PoW'<lłaliśmy się już 

sze interesy na.rodu i państwa. 
na P!'ZYkład powieści Mostowicza. Film W~tora. Gertlera (tak ~­
moglibyśmy PoWołać się jes'W7ie na. wa się reżyser „Stroju galowego") 
W'ZGrY merównie doskona!S?Je. Choć· śmfoszy i ba.wi widownię, ale tez ją i 
by na Gogolowskłego ,,Rewiz.ora" • wychowuje. Wychowuje w pogardzie 
gd7lie po ru pierwszy ZO&tał geniail- dla świata. brudu buriuHYjń-0 • ka· 
nie wyzyska.ny pomysł polega.ją.cy na pitalistycrmego, w nienawiści do naJ 
tym, iż pewne środ<JW'.iskll bierze po- większego wroga. ludzkości - faszyz 
jawiająeeg-0 się w nim człowieka za mu i imperializmu. · 
kog-0ś innego, niż ,jest on w l'ZOOZY'- Dobrze wyreżyserowany i doeko­
wistości. Da.je to nie-mvykle boga.tą o na.le zagra.ny „Strój galowy'' zawie­
ka-7.Ję do spiętl'ze:nia · całej komedii ra mocne, wymowne i symboliczne 
zabawnych pomyłek. Dobrze wyk9- zakoi1czenie: oto miotła dowrcy zgar 
rz3•stali tę 0okazję a.utQoI'ZY scena.r.iu- nia do śmiet•nika bilety wizytowe 
S'1Ja i reżyser węgiierskiego filmu. Wy wielmożów arystokra.c.i'i i bur&ullllJi. 
korzystali ją w celu dokonania saty- Ich właścicieli zgarnął w Polsce i 
rycznego obrachunku z da.wnymi „do na Węgrzech do śmietnika. historii -
brymi" CILas&mi rządów kliki fa.sa;y· ustrój demokraeji ludowej, niosący 

st.owskiej i sprzymierzonej z nią wę narodowi WYŻwolenie i nowy ład 
perskie.i M'YStok.rae.ii i burżua.di. społeczny. 

• I 



Kronika Pabianic Wyniki Tygodnia Oświaty, Książki i Prasy 
„ w Pabianicach 

tl''1*a JJallil 1 
Komunikat 

Miejskiego Komitetu PZPR 
Obywatelski Komitet Tygodnia I książek. Cyfra ta obejmuje wy- imprezy artystyczne cieszyły się 

• Oświaty, Książki i Prasy w Pabia I łącz11ia zakup książek przez oso- dużą frekwencją. 
nicach dołożył wszelkich tarań, I by prywatne i stanowi wymowny Dużo uwagi poświęcono w Ty­
ażeby w czasie 1 _ 8 maja do- dowód. st;iormlaryzowania .książki. godniu Oświaty, Książki i Prasy 

sów nauki początkowej. Kilka 
nowych kursów nauki początko­
wej uruchomiono w Tygodniu 
Oświaty, następne otwarte zosta­
ną w najbliższej przyszłości. Wie­
rzyć należy, że roku przyszłym w 
Pabianicach nie będzie ani jedne­
go człowieka nie umiejącego czy­

Komunikujemy, że Konferen­
cja Miejska PZPR. mająca się 

odbyć w dniu 13 i 14 b.m., zosta 
ła odwołana. 

.WA2NIEJSZE TELEFONY: 
Komitet PZPR: 

4 - Sekretariat 
289 - I sekretarz 
415 - Il sekretarz 

O - Straż Pożarna 
6 - Kom. „Służby Polsce" 

23 PZPB . 
63 - Komisariat M. O. 
66 - Zarzad Miejski 
91 - Dworzec Kolejowy 

112 - PCK . 
143 Zarzą.d Miejski ZMP 
213 Telegraf 
215 Pogotowie PCK. 

KINA: 

Kino ,.Polonia" - film produk­
cji angielskiej pt. ,, Urodzony w 
'.Październiku". 

* * 
Kino „Robotnik'' „Piędź zie· 

rni" - film produkcii węgierskiej. 

·Redakcja „,Głosu Pabianic": 
Armii Czerwonej 19, tel. 287. 

trzeć do ogółu społeczeństwa i W bibliotekach z~r~amzowane walce z analfabetyzmem. Miasto 
wzbudzić nale' t . . zostl:aJy wystawy lks1ązek. Byłly nasze poszczycić się może real-

.. , . zy e zrozumienie one zwiedzane głównie przez wy- nymi osiągriJięciami na tym po­
d] a akcJ~ oswiaty i czytelnictwa. cieczki szkół z miasta i okolicy. lu. 255 byłych analfabatów nau· 

Na ~osiedzeniu Komitetu w dniu Szczególnie dobrze zorganizowana czyło się czytać i ipisać i otrzy- tać czy pisać. 

O nowym terminie Konferen­
cji delegaci będą osobiście po­
wiad'omieni. 

1~ ~aJa pod~umowane zostały wy była przykładowa wystawa książ mało świadectwa ukończenia kur F. S. 
n~k1 Ty.~odn1!ł; !'Ia~eży obiektyw- kl V:' szkole podstawowej Nr s. KOMISJA ORGANIZACYJNA 
n:e stw1erdz1c, ze imprezy orga- z dużym nakładem pracy zorgani KONFERENCJI 

mzowane_ w r~mach „Tygodnia" zowano wystawy w Gimnazjum Pabianiccy odziez· owcy odwiedzili Tarei Poznan' skie . . .· • 
.przy~zymły się do tego, że roz- Chemicznym i II 11-latce TPD. W b p k 
b~dz iły u. 'Ylelu ludzi zamiłowa- Ładnie prezentowały się wystawy Rada Zakładowa Pabianickich Za- Na pytanie, które ze stoisk najbar 1ec w o ron1e o OJU 
m~ do ks1ązki i nauki. wielu lu- książek w świetlicach: PZPB, kładów Przemysłu Odzieżowego dziej mu się podobało, tow. Rajski 
dz1om o i_stnieniu książki i prasy „Budowlarzy" i w Zakładach Prze wspólnie z referatem socjalnym pra stwierdza, że największe wrażenie 
prz~pommały, zachęciły do czy- mysłu Chemicznego. 1tnąc dać możność członkom załogi zrobił na nim pawilon Związku Ra­
tama. Niezależnie od tego przez caily fabrycznej obejrzenia Targów Po- dzieckiego ze wspaniałymi i potęż-

Konkretne rezultaty Tygodnia tydzień czynna była wystawa · znańskich postanowiła urządzić dwie ny.t'ni maszynami, które obrazują 
uwidoczniły się jeszcze w czasie książki w Bibliotece Miejskiej wvcieczki do Poznania. osiągnięcia techniki naszego wielkie 

Miejski Komitet Obrońców Pó­
koju w Pabianicach, organizuje 
w niedzielę dnia 14 bm. o· godz. 
11 rw sali teatralnej PZPB przy 
ul. Traugutta, wielki wiec pod 
hasłem pokoju. jego trwania. Już 1 maja ukaza- przy ul. Kościuszki. Ogółem wy Pierwsza z nich wyjechała z Pa- go sojusznika. (el.) 

ly ~ię na ulicach miasta pierwsze stawy książek zwiedzone zostały bianic w ubiegłą sobotę, dnia 6 ma -----------------------------

sto.iska z książkami i prasą. w przez około 6.ooo osób. .ia. w godzinach popołudniowych. - Kom1·tet Domowy kto' ry dobrze pracu1·e 
dniu tym rozsprzedano setki e- Bardzo uroczyście obchodzono Powrót nastąpił następnego dnia, to . ' 
gzemplarzy takich diiienników i Tydzień Oświaty, Książki i Prasy znaczy w niedzielę, około północy. 

· k W wycieczce wzięło udział 80 pra-
czasop1sm ja- : „Głos Pabianic", we wszystkich szkołach. Poza wy cowników P.Z.P.O. Koszty przejazdu 
,.Trybuna Wolności", „Nowe Dro- stawami książek zorganizowane i pobytu wyniosły około 1.400 zł. na 
gi" i td. Wielkim popytem cie- były poranki autorskie i artystycz jednego pracownika. z tej sumy tyl 
szyła się również w tym dniu li- ne oraz akademie i pogadanki. W ko 650 zł. pokrywał pracownik, re­
teratura marksistowska. Stoiska sobotę dziatwa szkolna przemasze szte zaś zakład pracy. 
i kioski z książkami były czynne rowała ulicami miasta niosąc oko- w drugiej wycieczce, która wyje-
na ulicach miasta do zakończenia licznościowe transparenty. dzie do Poznania w nadchodzącą so-
Tygodnia. Miłą niespodzianką w Program Tygodnia obejmował sze botę, dnia 13 maja, weźmie udział 
roku bieżącym byly lot~rie książ- reg imprez propagandowych i ar ponad 60 osób. Również ci pracowni 
kowe cieszące się żywym zainte- tystycznych, na czoło których wy cy pokryją tylko częściowo koszty 
resowaniem łeczeństwa. Ogó- biła się akademia, urządzona w dn. wvcieczki. 
lęm w kiermaszach i loteriach za 6 maja z częścią artystyczną wyko Jeden z uczestników pierws;z;ej wy­
kupionych i rozlosowanych zosta- naną przez Międzyzwiązkową Świe cieczki, tow. Michał Rajski, w roz-

mowie z nami na temat wrażeń z 
ło około 4.000 tomów · różnych tlicę w Łasku. Na ogół wszystkie Targów Poznańskich oświadczył, że 

Komitety Domowe mają za zada­
nie czuwać nad podniesieniem wa­
runków mi11szkaniowych i zdrowot­
nych oraz dbać o estetyczny wygląd 
poszczególnych posesji. Nie wszyst­
kie działające na terenie Pabianic 
Komitety Domowe wywiązują się na 
leżycie z powierzonych im obowiąz­
ków. Dlatego tym bardziej godną 
podkreślenia jest działalność Komi­
tetu Domowego przy ul. Kopernika 
32, o której donosi nam nasz czytel­
nik ob. Z. K. 

Komitet ten wybrany w lutym br. 
- pisze ob. Z. K. - od pierwszej 
chwili wziął się do pracy. Dzięki 

energii przewodniczącego i sekreta­
rza Komitetu Domowego oraz wy­
datnej pomocy Zarządu Miejskiego 
i Funduszu Gospodarki Mieszkanio 
wej prace remontowe i porządkowe 
szybko ruszyły naprżód. Dotychczas 
uporządkowano podwórko, wywie­
ziono nagromadzone śmieci i złom, 
wybielono k1>mórki, ubikacje i pło­
ty. Obecnie przeprowadzane są pra­
ce remontowe na dachu. 

Wszystko to świadczy o właściwej 
pracy Komitetu z ul. Kopernika 32 
i może być przykładem dla innych 
Komitetów Domowych na terenie na 
szego miasta. 

o wzmożeniu w naszym mieście 
jest zachwycony wystawą, jej ogro­
mem, rozmachem i ilością wystawio 
nych eksponatów. Dokonaliśmy ogr6 
mnego postępu w odbudowie gospo­
darczej zniszczonego wojną kraju -
oświadcza'. To co zobaczyłem na Tar 
gach - oszołomiło mnie po prostu. 
Te wszystkie maszyny wyproliuko­
wane ręką polskiego robotnika dają 
gwarancję, że potrafimy dokonywać 
rzeczy jeszcze większych, produko­
wać artykuły naprawdę budzące po­
dziw innych. Cieszę się, że wśród 
eksponatów znalazłem artykuły pro­
dukowane przez nasze zakłady. 

Rozwija się ruch racjonalizatorski 
w Zakładach Przemysłu Chemicznego 

zainteresowania literatura, Zapoczatkowana w ubiegłym 
roku w Zakładach Przemysłu 
Chemicznego akcja racjonaliza­
torstwa i nowatorstwa, obejmuje 
coraz szersże grono pracowni -

szei ilości usprawnień i w opraco 
waniu są nowe wnioski. Ob. ob. 
Dunka, Sadurski, Toczyński i in 
ni zdobyli sobie uznanie całej 
załogi, swoimi bezsprzecznie du 
żymi osiągnięciami na polu ra 
c-tona!izaiorstwa. Do Komis.ji 
Usprawnień wpływają również 
wnioski od coraz. to nowych, de 
biutujacych racjonalizatorów i 
nowatorów. W pierwszym kwa'r­
tale bieżącego roku wpłynęły 
24 wnioski usprawnień, które 
znalazły zastosow·anie 'W na j,roz 
maitszych dziedzinach życia fa. 
brycznego, Ob. Brzozowski, za­
projektował kit kwasotrwały do 
naczyń emaliowanych, przystoso 
wany do potrzeb fabryki. Wy­
konawca projektu był ob. Brze 
z.iński. Otrzymał on nagrodę 
w wysokości 1 O.OOO zł.. Ob. Kó 
walczyk zgłosił ulepszenie pro 
dukc ii kwasu sulfanilowego, a 
ob. Sadurski - projekt zapobie 
gania osiadania kryształów anty 
chloru podczas procesu technolo 
gicznego. Ob. Chachnuła zapro 
jektował uchwyty drewniane do 
pras filtracyjnych. Dalsze u­
sprawnienia zgłosili ob. ob. Szel 
ler, Dumka, Osleja, Duba i in. Ra 
cjonalizatorom i nowatorom 
Zakł. Przem. Chemicznego „Pa 
bianlce" w roku bieżącym wypła 
cono nagrody w wysokości 
379.086 zł. 

W ubieglym tygo.dniu na pierw 
sze miejsce aktualnych zagadnień 
wysunęły się sprawy oświaty i 
czytelnictwa, nierozerwalnie zwią 
zane z akcją, obrony pokoju . . 

4 tysiące. tomów książek o naj­
rozmaitszych zagadnienia ch zasi­
liło księgozbiory obywateli Pabia 
nic, co jest dowonem dużego za­
intęresowania_ społeczeństwa czy­
telnictwem. Wysiłki wladz Polski 

'r ematv dnia 

Za tydzień 
egzaminy maturalne 

Tegoroczni maturzyści korzy­
stają ·obecnie z wolnego od -zajęć 
szkolnych• tygodnia, by nabrać 
tchu .przed rozpoczynaj ącymi się 
15 b!-11: egzaminami piśmiennymi. 
Pracowity dla nauczycieli l ucz­
niów okres roku szkolnego dobie 
ga końca - 22 bm. rolpoczną się 
egzaminy ustne, a w czerwcu roz 
dane zostaną św i adectwa dojrza­
łości. 

Jeszcze przed kilku m1esiacami 
wszystkie czynniki odpowiedzial 
ne ta postępy u.:miów w nauce­
nauczyciele, komitety rodzicfel­
skie, -cr.gani::acie młodziC!żowe -
qd~rzyly na alarm z powodu zna 
cznej ilośc! ocen niedosrnt~cmycb 
w jedenastych klasach szkół 1«'.1dz 
kich. Sygnał ten przyczynił się do 
poczynienia powa;':nych wysiłków 
w kieru9ku podnie~ienia po7iomu 
nc '1. l:t>spolv S:imopornoc.v w Na 
uce, systematyczna pomoc nauczy 
cieli po ~końc7.0!IY·' '' .:aięciacb w 
szkole, · praca o.-ianirnc.i i młod7.ie 
żowych - osiągnęły cel: iloś(: 
ocen niedo!:t~teczt,vd zmniej~zy 
ła się bardzo wydatnie i tylko 
znikomy procent uczniów nie zo­
stanie dopuszczony do egzami­
rlów maturalnych. · 1 W Łodzi i województwie przy­
stąpi do egzaminów matural­
nych w szkołach ogólnokształcą­
cych przeszło 3000 młodzieży . -
W liczbie tej znajclują się także 
tkster111, którzy składać będą 
P.gzaminy w wyznaczonvch szko 
łach. W tym roku nie przewidu­
je !>1ę w· ogńle P.f.7.<irninów l7W. 

poprawkowych. Hepetc>nci zosta­
ną umieszczeni w specjalnych 
zbiorczych k1a~Rrh, by od wrze­
śnia br. na nowo rozpocząć na­
ukę. 

Bieżący tydzień. wolny od za­
ję·5 &Z.kolnych - to okres uzupel 
niema i porządkowania wiadomo 
"r:i, zdobytych w ciągu lat nauki. 

· to okres ostate~znych przvgofo­
wań do egzaminów. którvch zło­
żenie otwiera przed młodzieżą ro 
botnic7n. "h'nn~,,.<1 r!ro~e do dal­
szych studiów na wyższych ur.ze) 
niach. Tegoroczni maturzyści uzu . 
pełnia kadry ·nowei polskie.i Inte 
ligencji wyrósłej z klasy robot 
niczej i mas chłopskich. 

Wszystkim tym którzy składać 
będą w tym roku egzaminy doj 
rzalości, życzyn.y jah naJpomysl 
niejszych wyników. 

mz. 

ków. 
K•ilku spośród racjonalizato -

rów fabryki dokonało już \Vięk 

Ludowej w kierunku jak najs~er­
szego udostępnienia ksiązki zbie­
rają już swe owoce. Księgarnie 
wypelmone są wartościowymi dzie 
lami, mogącymi zaspokoić najwy 
trawniejszych czytelników. W Ty 
godniu Oświaty, Książki i Prasy 
zaprojektowane zostały w naszym 
mieście b;;zpośrednie spotkania li­
teratów z robotnikami-najwdzię 
cznicjszymi odbiorcami słowa dru 
kowanego. 

Tak się jednak stało, że wła­
snie ten tak ważny odcinek Ty­
gonnia Oświaty wypadł najmniej 
udanie. Spośród 5 zaprojektowa 
nych występów autorskich i od­
czytów, odbyły się tylko 2, gdyż 
profesor Konchol oraz literaci za­
proszeni do Zakładu Przemysłu 
Chemicznego w ogóle nie przy­
byli, a ob. Rymkiewicz spóźnił się 
o półtorej godziny i odbył swój 
poranek w skromnym stosunkowo 
gronie słuchaczy. 

czytelnika, należy stwierdzić, że 
w mi~~cie naszym mimo znacznej 
rozspru~daży książek i wzmożone 
go {;zytelnictwa, za mało pracuje 
się nad zbliżeniem czytelnika i au 
fora. W całym mieście nie ma 
właściwie ani jednego kola lite­
rackiego, które prowadziłoby wie 
czory dyskusyjne na tematy lite­
rackie. Kola takie, gdyby ist/­
niały; mogłyby zadbać o częstsze 
przyjazdy do naszego miasta Jit~­
ratów i wspólnie z nimi przedy­
skutować aktualne problemy. Ze 
spotkai'1 takich korzystałyby obie 
str0ny, gdyż Pabianice ze swą tra 
dycją i dzisiejszą rzeczywistością 
proletariacką mogą wiele wnieść 
w twórcze działo pisarza. A mo­
że wreszcie przy intensywniej­
szych poczynaniach w tym kierun 
ku, również i spośród mieszkań­

ców Pabianic wyłoni się nowy ta­
leąt ipisar.s1ti. W każdym · razie 
sprawa winna ruszyć z martwego 
punktu. 

Osiqgnięcia i 
Miejskiego Ogniska' 

kłopoty 
Muzycznego 

Nie usprawiedliwiając tego ro­
dzaju lekceważącego stosunku do 

Miejskie Oi<nisko Muzyczne li 
czv w obecnej chwili 89 uczniów, 
pobierających naukę w czterech 
klasach fortepianu, w jednej 
klasie akordeonu i jednej kla­
sie ~krzypiec. „Ognisko" zajmu 
ie lokal przy u!Jrv Piotra Skargi 
2~. który jest za szczupły na nor 
malna pracę, a przez to samo u­
niemożliwiający rozwój tej pla­
cówki. 

Obecnie w wyższym, niż kiedy 
kolwiek stopniu Ognisko Muzy 

Wieś oo/ska wchodzi na. szeroki gościniec oświaty 

W spółdzielniach produkcyjnych województwa łódzkiego 

powstajq Domy Kultury 
W pierwszych dniach majal Domy Kultury, w pozostałych 

chłopi, członkowie 41 spółdzielni d?kona ~ię grunto~n.ycI-; r~m~n 
produkcyjnych przystąpią do tów 1'?s1a?an;vch .JUZ sw1ethc. 
prac przy budowie świetlic 20 społdzielm otrz~ma. sale t~· 

·k • 1 . ' atralne z ekranami kmowym1. 
tr~ ałych pon:m ow k~t tmy. • Wiele świetlic spółdzielczych 

W tych dmach bowiem włas- ofrzyma radioodbiorniki biblio-
tlle 41 spółdzielni produkcyj- · ' 

teki, kompletne urządzenia świe 
tlicowe, itd. 

W taki to sposób Związek Sa­
mopomocy Chłopskiej walczy o 
oświate i kulturę chłopskich 
mas pracujących na wsi. 

T. Sz. 

czą~ przejawia ożywiona działa! 
nosc poza mur;:imi szkoll)ymi. 
S!ysieliśmv zespoły „O~niska" na 
akademii PienY$zomajowej, w 
czasie imprez Tygodnia Oświa­
ty, Książki i Prasy, wyróżniał 
się zespół smyczkowy, prowac\zo 
ny pod kierunkiem nauczycielki 
klasy skrzypiec, ob. Kubickiej. 

.,Ognisko Muzyczne" zamie­
rr.a stworzyć małą orkiestrę sym 
foniczną oraz powiększyć kon 
takt ze społeczei1.stwem, przez 
częstsze organizowanie koncer -
tów. W ost<ltnim czasie, przy 
Miejskim .,Ogni.~ku Muzycznym." 
zawiązał sie Komitet, którego za 
daniem jest nawiązania bliższe­
go kontaktu szkoły muzycznej ze 
społeczeństwem. Komitet skla 
da się z przedstawicieli Partii 
Zwi_ązków Zawodowych, organi ~ 
zac li społecznych, ZMP itp. 

ZE SPORTIJ 

Ponowna porażka piłkarzy „ Włókniarza" 
W ubiegły czwartek na boisku w I gra się wyrównała a nawet Włó­

Lodzi odbył się mec: piłkarski o mi- kniarz" uzyskał pr~ewagę, ut;~ymu 
strzostwo klasy A między drużyną j~c ją do przerwy. 

n.'·Cb otrzymało 12 milionów zło --------------------------

Kto ·chce zostać górnikiem? tych na oś·.viatę ~ kulturę, na 
ro' budowę świetlic i Domów 
Kultury, na biblioteki i wszel­

„Kolejarz" Łódź i „Włókniarzem" Po zmianie stron gra prowadzona 
pabianickim. Drużyna „Włókniarza" była równorzędnie. Na skutek nie­
do zawodów przystąpiła w osłabio- porozumienia na tyłach drużyny pa­
nym stanie bez Giercarza, na skutek bianickiej i zamieszania wykorzysta­
czego Matynia odwołany został na nego przez atak łodzian, Koczewskie 

kie pomoce nai.tkowe. 
·wszelkie remonty i budowa 

oraz urządzanie świetlic będzie 
odbywać się pod kierunkiem 
Zwią.zku Samopomocy Chłop­
skiej, któ1·y ma pieczę na obsza 
rze województwa łódzkiego nad 
ro~wojem oświat:; i kultu1·y na 
WSI. 

Zakończenie tych prac we 
wRpomnianych 41 spółdzielniach 
przewiduje się na dzień 22 lip­
CP bieżącego roku. A prace są 
poważne. W Bogumiłowicach 
powiatu radomszczańskiego 
c1Jonkowie spółdzielni przystą­
pią do budowy Domu Kultury z 
salą teatralną. Na ten cel prze­
znaczono 512 tysięcy złotych. 

Powiatowa Komenda SP pi·zyj­
muje zapisy do Szkół Przysposobie­
nia Przemysłu Węglowego. Kandy­
daci do Szkół Przysposobienia Prze­
mysłu Węglowego winni odpowia-
dać następującym warunkom: wiek 
od 17 do 20 lat, dobry stan zdrowia, 
umiejętność czytania i pisania. 

O doborze i wysyłce kandydatów 
do szkół decydują Powiatowe i Miej­
~kie Komendy SP. - Uczniowie 
Szkół Przysposobienia Przemysłu Wę 

Koryto Dobrzynki 
oczyszczone 

Prawdziwa ozdobą naszego 
grodu je·t Park Słowackie~o. 
przy Ratuszu. W okresie let­
nim aleje parku wypełnia ia się 
spacerowiczami. Do niedawna 
powietrze parku zanieczyszczo­
ne było wyziewami Dobrzynki. 

W Szewcach Nagórnych po­
wiatu k.utnowskiego .na urz;\dze 
nie Domu Kultury w pałacu 
poobszarniczym przeznaczono 
520 tysięcy złotych. Budowa Do 
mu Kl;lltury w spółdzielni w 
Pniewie ze sceną teatralną po­
chłonie 735 tysięcy złotych itd. 
W ten sposób w '20 spółdziel- W ostatnich dniach koryto rzeki 
niach powstaną zupełnie nowe zostało 2runtownie oczyszczone. 

glowego otrzymują w szkole bezpła- pozycję obrony, a Malinowski grał mu udało się strzelić drugą bramkę 
tnie naukę, wyżywienie, umunduro- na pomocy. Mecz ten w pewnym sen i ustalić tym samym wynik dnia. -
wanie robocze i świąteczne, bieliznę, sle decydujący o· szansach na zdo- Wysiłki gracy „Włókniarza" uzyska­
pościel, pomoce szkolne oraz opiekę ~-YCie tytułu mistrzowskie~o i pra- nia choćby goala honorowego, spełzły 

~a roz~ry~ek o awans do drugiej na niczym. Przyczyną tego była jak 
lekarską. Nauka w szkole trwa pięć ligi, nasi piłkarze przegrali w sto- zwykle niezaradność ataku. z dru­
m1es1ęcy. W okresie nauki uczeń sunk~ 0:2.. żyny pabianickiej wyróżnili się Dą-
przsz 3 dni w tygodniu odbywa pra- Juz w pierwszych minutach gry brówka I Wagner. 
ktyczną naukę zawodu w kopalni i drużyna „Kolejarza" narzuciła . n!e- Po tym spotkaniu kierownictwo 

zwykle ostre tempo, przewazaJąc . " . 
otrzymuje za to wynagrodzenie pie- zdecydowanie i zdobywając już w „Włókmarza zamierza przeprowa-
niężne. Ogólne wynagrodzenie ucznia czwartej minucie pierwszą • nkQ dzić reorganizację drużyny, wprawa 
za praktykę w kopalni wynosi mie- ze strzału Kmina. Po 15 minutach dzając do niej element młodszy. 
sięcznie wraz ze stypendium około ••11•••'"••••••••••••••••••••••„••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••.-.n••••••••••n•••• 
i.900 zł. Po ukończonym kursie w r OGŁOSZENIA DROBNE ~ 
szkole absolwenci otrzymują natych- ~ .1;M 1,1,1. 11111111111111111111111!1111111111111111n1111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 00 

~ . 
miast stałą pracę w kopalni, dobre ~ d Gł R b I i H Gł K I ó 
wynagrodzenie oraz mieszkanie, wy- ~ O „ OSU O O n czego , ,, OSU U DOW- ~ 
żywienie 1 odzież za iską opłatą po ~ sklego", „Głosu Piotrkowskiego", ,,Głosu 8 
trącaną z zarobków miesięcznych. ~ R d , 0 

Zgłoszenia do szkół przyjmuje Po- ,: a omszczanskiego" i „Głosu Pabianic'' 8 
wiatowa Komenda SP w Pabiani- ~ p R z y JM UJ Ąs 8 
cach przy ul. czerwonej Armii 25. ~ BIURO OGł.OSZEŃ R. s. W. „PRASA" ~.· 
W Komendie SP należy przedsta- ~ i ~ 
wić świadectwo urodzenia 1 świadec ~. kÓdź, ul. Piotrkowska 104a oraz wszystkie 8 
two szkolne. Kandydaci przyjęci 0 URZĘDY i AGENCJE POCZTOWE 0 

otrzymają skierowanie do szkoły ~ na terenie całego kraju 8 
beztiłatny bilet na przejazd koleją. _„ .... „.0 .„„ ... „ .• 0 _„„„ ••.. - .... -„ .... „.„„ ......... „.„.0 „„ •• „ .. ~ 



Co pisała ~rasa 16dzka w dniu 13 maja 1930 r. 
ZATARG ANGLII Z WATYKANEM I licytacyjnym wspomniane meble za 

O WYSPĘ MALTĘ śmiesznie niską cenę. 
Rząd angielski wydał tzw. „Bia Nieszczęsna lokatorka chciała sa 

lą Księgę", za~erającą dokum~n-1 ma sprzedać meble - za które mo­
ty odnoszące się do zatargu mtę- gła uzyskać cenę 10 krotnie wię­
dzy Anglią a Watykanem w spra- kszą, lecz pan doktór .J. uparł się. 
":'ie wyspy Malty. Zatarg znalazł „Podobnych faktów - pisze .,'Re 
się w tym stadium, że rząd bryty.i- publika" - notujemy całą masę. 
ski odwołał z Watykanu swego am Jest to zgodne z prawem, ale postę 
basadora - postanawiajac nie wy powanie takie nie zasługuje n~ 
znaczać następcy. nazwę ludzkiego". 

ZGON FRIDTJOFA NANSENA 
W dniu 13 maja 1930 roku zmarł 

w Oslo znany badacz Bieguna Pół 
nocnego - Fridtjof Nansen. 

PUSTJ).I W FILHARMONII 
„Republika" narzeka na spadek 

zainteresowania muzyką w Łodzi 
Koncerty odbywają się przy pustej 
widowni. W dniu wczorajszym za 
szedł taki v.:ypadek, że pewien pi~ 
nista, przybyły do Łodzi z Zurychu 
-grał dosłownie w obecności 10-ciu 
widzpw. 

WYBRYKI KAMIENICZNIKOW 
Niejaki dr. J. współwłaściciel do 

mu przy ul. Piotrkowskiej 62 uzys 
kawszy w sądzie wyrok na przepro 
wadzenie licytacji mebli należą­
cych do lokatorki zalegającej z o­
płatą komornego - sprzedał hienom 

llEZROBOTNI ZDE:MOLOWALJ 
PUPP 

W dniu wczorajszym bezrobotni 
miasta Tomaszowa, zebrani przed 
Urzędem Pośrednictwa Pracy -
nie mogac się doczekać rozpoczęcia 
robót publicznych, poczęli demolo­
wać wnętrze urzędu. Pr7..ybyła na 
pomoc policja zlikwidowała ?:a.iście. 

ZAJSCIA ULICZNE W ZGIERZU 
W dniu wczorajszym w Zgierzu 

doszło do powa2nych zajść ulic'Z­
nych. Mianowicie tłum złożony z 
700 osób stanął po stronit areszt0-
wanych dwóch zgierzan - Wilc7.ka 
i Lewandowskiego. Tłum bezrobo­
tnych rzucił się na policjantów i 
rozbroił ich. Przybyła na odsiecz 
policja stoczyła prawdziwą walkę 
z bezrobotnymi. Aresztowano po­
nad 30 osób. 

. 
Program na sobotę, 13 msja 1950 r. 

l'.EA rn l'OW:SZEt:HN l: 12.04 Dziennik, 12,25 Chwila muzy 
(ul. Obrońców Stalingradu 21) ki, 12,30 Audycja dla wai. 12,45 (L) 

(tel. 150-36) Chłopi zwiedzają. Zakłady Doświad-
Codziennie o· godz. 19,15 ,.Niemcy", czalne w Głogowej. 13,35 Audycja 

Leona Kruc::kowskiego, z Włodzimie szk. dla klas 10 i 11. 14.00 Przegljj.d 
rum Ziębińskim w roli prof. Sonnen kulturalny. 14,20 (L) Muzyka popu 
brucha. !arna. 14,45 (Ł) Wp-lyw zobowiązań 

O godz. 15,30 przedstawienie zam !-majowych na wykonanie 1 roku 
!mięte ri!a szkół. , Pknu 6-letniego. 14.55 Koncert soli­
l'EATR nn. S'l'Eł!'ANA JARACZA stów. 15,30 Słuchow. dla świetlic dzie 

(ul. Jaracza 27) cięcych. 16.00 Dziennik popoł.. 16,30 
Dziś o godz. 19,15 komedia M. Ba· (f,) Recital fortep. z. Yogtman•)wnv 

łuckiego pt. ,,Dom otwarty". r 16,50 (Ł) Studentki: Polka i Fran-
PAN8'1\. OW\' l'EATI< NOWY ·cuzka korespondują ze sobą. 17,00 
(Daszyitc;kiego 3-t, tel. 181·34) Przy sobocie po robociP.. 18,00 Aud. 
God~ 19,15 wz11owien"ie - .,Bry- „SP". 18,15 Muzyka ludowa,.. 18,40 

gada szlif!ieraa Karha.na". Wszechnica Radiowa. 19,00 Audycja 
i'EATl< „OSA" dla wsi. 19,15 Koncert. :W.OO Dzien 

('l'raugutta I. tel 272·70) nik. 20.40 „W l'ytmie •anecznym". 
Godz. 19,30 komedio-farsa Wł. 21,10 Utwory Claude Debussy'ego. 

Krzeminskiego · „Romans z wodewi- 22,00 Opowieść o. A. l\Iickiewiczu. 
lu" 22,20 (Ł) Ski'zydlaty mik;rofon w 

,,LUTNIA'' opr. T. Markowskiego. 22,40 (Ł) Mu 
(ul. Piotrkowska 243) I zyka do tańca. 23,00 Ostatnie wiado 

19,15 ,,Królowa przedmieścia". mości. 23,15 Muzyka taneczna. Godz. 

KJINA 

-~ · 

Ze sportu 
l'llllft9tll~'1f"""''ł~9"to·l'•l'lłll1łllf1'SS ..... l''••••••".tnM1" 

Sportowi dziennikarze Łodzi 
Tenisiści rumuńscy 

przyjeżdżaią do Łodzi 
Wczoraj Z.OZT otrzymał nwiadom1e 

nie z Warsza.wy, że tenisowa. reprezeu 
ta.cja. Rumunii rozgrywajlłca obecnie 
w Stolicy międzypalistwowy mecz z 
reprezenta.eją, Polski, w poniedziałek 
przyjedzie do Łodzi. w gościnie u Ludowego Zespołu Sportowego w Srebrnej 

Wraz z teniSistami rumuńskim.i przy 
jedzie róvnueż do Łodzi nasza ropre. 
zenta.cja pa!5stwowa., która roze~a. z 
gośćmi szereg spotkali towa.rzysklch 
na kortach LKS Włókniarza. o godzi_ 
nie 16. 

l\j iedaleko od Ło<l:z.i buduje się 
~półdzielC'la wieś produkcyjna 

Srebrna. Powstaje tam nowe życie. 
a z p.rzeob-rażenfom systemu - go· 
spodarki przeobrażają się jej mie­
s2«kańcy staj<tc :;;ię coraiz bardziej po­
stępowymi, odczuwającymi coraz 
wi~j potrzeb związarnych z dz.i­
siejs2ym duchem czasu. 

Wychowanie fi;zyc-. .me i sport sta­
ją :<ię na wsi pl'Odukcyjnei przed­
miotem coraz większej treski orga­
nizacji politycznych i .;;połecznych , 
coraz bal'd.>. 'ej p:iJqcą potrzebą mło­
dzieży, której jedynym wyżyciem 
były do niedawna niewybredne ba­
ra z.-d i nie.lcdnok1oć godne potę.oie­
n:ia swawoJe przyprawiające o po­
wa;:nv klopo·l całą wieś. 

Być może, że t.ak d.ziało się i w 
Srebrnej, a'le d?.iś zmieniło się na 
lepsze.„ 

DO 
NA DRODZE 

KONSTANTYNOWA 
One .daj nad \11;eC'lorem dwa nie­

duże auta mimęły szosą konstanty­
nowską, \\·zniecając kłęby kurz.u. 
Z WT7.askiem picrzchaH spod rozpę­
dzonych kół skrzydlaci m:eszkańcy 
przydrożnych os:edli i osad. Ci'.yniąc 
niepokó; v..'"8ród ich mieszkańców i 
Z\':i astt1 jąt' uiecod:zhmnych gości. Bo 
mec:zywiśc.ie do Srebrnej przyjecha­
li onegdaj go-ście niecodzienru -­
łódzcy dziennikarze sportowi. repre­
zentujący wszystkie pisma, a nawet 
radio i „PAP" (Polilka Agencja Pra­
;;owa). 

Wirzyta. dzienn~ka'l':zy łódzkich w 
Srebrnej n:e była przypadkową. 
Sprawa kCT.ewienia kultury 1'izycz­
nej wśród Pajs2er::...zych mas ludo­
wych jest dziś jednym 7. naj\vażniej­
szycb i najpilniejszych zadań stoją­
cych p!'7.ed wmystklmi d::r..iałacwn1 · 

sportowym;·, a więc nie może być o­
bojętną i tym, którzy swym p!órem 
s.1arra-ją się ten ruch sportowy popie­
rać : !ffzcwić. Aby jednak praca ta 
przyniosła pożądane wyniki tn:eba 
było nawi:.iwć ści3ły kontakt z Lu­
dowymi Zc,;polami Sportowymi. po­
z.nać: ich bol~czki. przyj~ć im może 
z pomocą i radą. Wybór łód7.kich 
d'l.iennikar-t.y padł - na Ludowy Ze 
spół Sportowy w tej. o jakieś 5 km 
oddalonej od Łodzi. S?Ółdzielni pro­
dukcyjnej. 

W SREBRNEJ 
Gdyś.my pl."Zybyli na miejsce, koń­

czvła się już praca w polu. Z pa­
st\•.risk dochod.ziły nas smętne pory­
ki wania krów, ujadania ,Burków" i 
„Morusów". nie słychać oyło tylko 
głosów Judzkich. Wszyscy jeszcze by 
li w polu, a mlod[{..ież - w Łodzi, do­
kąd dojeżdża codzienni-e do szkół. 
Pr.zewodniczący jednak tutejszego 
Ludowego Zespołu Sportowego kol. 
Woźniak doda.ie nam otuchy - za ja 
kieś pół godziny powinni już wszys· 
cy być na m:ejsc1.1 - mó,_11ri. 

W JEDNEJ SWIETLJCY 
Na polach poczęły się już ·rozcią­

gać wie{:Zorne mgły. gdy~my wre­
są.cie zas!edli v.rsp.ólnie rz młodymi 
sporlowc'l.mi Srebrnej w małej, ale 
bardzo schludnie uflrzymanej świetli 
cy. Szybko rozwiązują się języki 
nas?,.ym nowym przyjacielom. Mó­
wią nam o swym 7.e-s>pole, k:.tóry już 
1:czy ponad 60 członków, w tym 20 
d?..iewcząt. o swych pierw:;zych wy· 
stepach, których ukoronowaniem by 
ły niedawne Biegi Narodowe, o 
~wvch bolączkach i wielu jeszcze 
tnidno~c1ach, na jakie natrafiają w 
swej pracy nad podciągnięciem 
wzwyż swego zespoht sportowego. 

- W Biegaeh Na·rodo·i.vych - in-

Rozdanie naqród 
uczestnikom ,,Wyścigu Pok.owo" 

PRAGA. - W środę po południu odbyło się w Pradze, w pięknie 
udekorowanej sali w domu im· Tyrsa - założyciela czecJiosłowackie. 
go Sokoła, uroczyste rozdanie nagród uczestnikom Wyścigu Pokoju 

formuje nas jeden ze śniadych, opa 
lony~h · 'orennym słońcem i. wia­
trem. młodych mieszkańców Srebr· 
nej - startowało tylko 20 chłopców 
i B dziewcząt, gdyż :wielu z nas brało 
udział w Biegach Narodowych orga­
nirwwany>eh prae-z szkoły w Łodzi. 

RODZINĘ MICHALEWSKICH 
ZNA KAŻDY 

Dzaś i jutro 
sportowej Lodzi Obok lekkiej atletyki mlodrzież w 

Srebrne; żywo interesuje się piłką 
siatkową i piłką nożną. W· piłkę siat 
-kową grnją przeważn:le dz'.ewczęta, • 
wśród których wyróżnia się czarno­
oka 13-letnia Ania Micha.le'W"Ska. Ro 
d:z:ina Michalewskich cicst zresztą 
cmana iu wszystkim IZ.e swych rz.arni­
łowań sportowych. W siatkówkę i 
to w pierw.;;.z.ej drużynie gra 4 braci 
Michalew:;;kich i jeS(l.etie ich siostra 
cioteczna. W najbliisu,ą n.iedz·ielę 
siat.karki i siatk~wzc LZS w Srebr­
nej rozegrają już tri.ecie spotkanie, 

D zisiaj o gOd!ńnie 16.00 w łódz. 
kim , Ognisku" (Moniuszki 4) 

rozpoczynają się okręgowe indywi 
dualne mistrzostwa. szermiercze w 
bagnecie. 

Te niezwykle ciekawie zapowia._ 
dają,ce się zawody odbywać się bę. 
dą. systemem pucha.rowym i prawdo 
podobnie dosta.rczą. nam wielu emo 
cji. 

a pnzeciwnikiem ich będzie tym ra­
zem Koło Sportowe „Skóra" I ;z. Ło-

Musimy na.dmien1ć że s• to 
pierwsze tego rodzaju' mistrz<>stwa. 
nie tylko w Łodzi, ale w Polsce. 

dzi. Dziof oficjalny 
Niewesołe miny mieli natomiast 

chłopcy hołdujący piłce nożnej. Komun1·kat koła trenero· w - Mamy dwie ]łiłki, buty i ko-
stiumy - ,;karżyli się nam płacz­
liwymi gło;;am~ - ale nie mamy je­
szC'le swego boiska do piłki nożnej. 
Na trening ohod7'1my 2 kilometry 
na„. ugory. a tu c·zeka.ią nas roz­
grywki o ,.Puchar Pol:;;ki".„ 

SPRAWA BOISKA -
SPRAWĄ PA !\CĄ 

Syiuac.ja jedl!l.ak n jest tr.agicz· 
na. Spółdzielnia bowiem przezna­
czyła już l ha rz..iemi na budowę bo­
iska pillrnrskiego i wstępne prace 
sportowcy sami już przeprowadzili. 
Rozpoczęte jednak rorzgryv.rki o „Pu 
char Polski·' odv\TÓCiły chwilowo 
ich uwagę od własnego boiska i za~ 
absorbowały do tego stopnia, że uwa 
ia·ją za bard;;iej wsika;z.ane wędro­
wał ·2 ~lm. na jakieś ugory, aliliżeli 
zakasać srz.ybko rękawy i prrzygoto­
wać ,pod tren:ing własne. 

Ale iPraca pracą, a trenować rrz.e· 
czywifoie traeba. Trzeba by było w 
tym pomóc naszym przyjaciołom. 

Zawiadamia się wszystkich trene­
rów i instruktorów oraz wszystkich 
tych, którzy ukończyli kurs w kwiet 
nit• br. w Łodzi, o zebraniu rocznym 
w dniu 16 maja o godz. 19 w lokalu 
ŁOZB przy ul. Piotrkowskiej 67-6. 

Obecność wszystkich obowiązkowa. 

Mecz o mistrzostwo 
Ligi Szczypiorniaka 
W niedzielę, dnia 14 maja br. o go 

dzinie 11 na stadionie przy Al. Unii 
2 zostanie rozegrany ciekawy mecz 
o mistrzostwo Ligi Szczypiorniaka 
pomiędzy drużynami ZKS „Kolejarz" 
(Gniezno) - ŁKS „Włókniarz". 
·Ceny biletów zniżone. 

Ciekawy mecz 
o mistrzostwo A kl. ŁOZPN 

na trasie Warszawa.--Praga. WSPOLNA NARADA W niedzielę, dnia 14 maja br. o go 
dzinie 17, na stadionie, przy AL Unii 
2 odbędzie się bardzo ciekawy meez 
piłkarski z cyklu rozgrywek o mi­
strzostwo A klasy LOZPN pomiędzy 
ZKS ,.Zwi~zkowicc Zryw" (Łódź) -
ŁKS „Włókniarz.". Będzie to jedno z 
najciekawszych s.potkań pilko.rskich 

1 1 lk" · ś · dl 0 Po długich naradach positanowi-

N !I ~rocz.rntośęi ~ Jeenr1. była de cga_ I w.ie :ie znRczcme wy ci gu I~ um "- liśmy wspólnie rzwrócić sic; do Zwią;z 
<'Ja poJ,lrn, ktora przyb;•ła do Prn t11e11Ja wspólnego frontu wnlk1. o P~. 

gi Z oknzji zt1k01icir,enia wyści,.,."U W kój. W~z;·~cy lliÓ"\"H.\" kończyli SWOJC kov;ca - Zr}'W'll Z prośbą, aiby W SO 
· ś' p k b<jty 'PO szkole i w niedzielę rano. 

skłnd JelegReji wchouzą: prze<l~tawi_ wypowiedzi okrzykami na ez~ " 0 o_ piłkarze ze Srebrnej mogli trenować 

A klasy. 1 

OL O li 

Organ t.607.klego KomJtetu I WoJe· 
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ADRIA - dla młodzieży 
„Zwariowane lotnisko" 
godz. 16, 18, 20 

ciel prezydi11m GKKF wicemin, jn i solidnrności mas pr~C11Jących ~1t do chwi.li wykui1czenia $Wego boiska 
Kożu3znik, przedstawicielka Polskiego lego śwb.ta pod przeii-odmctwem Zwią w Parku Ludowym na boisku zv.riąz 
Komitetu OhrófH·ów Pokoju - wiccmi zku Radzieckiego. kmvea _ Zrywu. Prośbie naszej 
nister Starhehka i delegat CRZZ ~n zakończenie uroczystości odbyło Związkowiec - Zryw chyba nie od­
Dołow;·. O hecny hyl również radca Am się rozdanie nagród Puchar przechod. mówi. ale w niczym to n'e moie o­
hasady PolRk.iej w Pradze - ChRchn. ni Trvbunv Ludu'' i Rudt>ho Prn_ późn:!ć wykol'1czenia boiska w 
nowicz. W uroczpto~ci wzięli także u_ va"" ot~zvm~ł zwyeięski ''ze,;pół Czecho Srebrnej - uradziliśmy wspólnle. 
dział: wiceprzewodniczący CzechoRło_ ~łowacji.' Drużyna czechosłowacka o. Gawęda nflSIZa p!'!ledąga się. Na 
wackicgo Komitetu Kultury Fizycznej trzvmałn również nagrodę Polskiego dworze rzaµ-ada już szary zmierzch, 
- Pokorny, prezydent miasta Pragi- Ko~itetu Obrońców Pokoju. Ponadto dmwi świetEcy wciąż otwierają się 
dr V::icek .. ~taro~ta COS - Truhhr, wszy~tkie ekipy otrzymały upominki i przybywają now1i słuchacrz.e i to nie 
przedstawiciel Cze(•hosłowackiego Ko_ od tzecho"1owackich państwowych za_ tylko młodzi a:le i starsi. Ws;z.yscy z 
mitetu Obrof1c6w Pokoju - Hejzlnr kłnilów pracy, kt6re objęły patronat rz.ai.nteresowaniem sluchia·ją nasil.ej 

(Stalina 1) I ROMA (Rzgowska 84) oraz z ramienia organ!zn.torów wyści_ na<l. poszezeg6lnymi zespołami. Zespół I pogawędi!-'i n~ r~żne t~.aty siporto-
,,Nowy dom" godz. 18, 20 gu: „Trybuny Ludu" 1 „Rudeho Pra_ polski był pod opieką Państwowych i we, ~O"\\-"iaduJą ~1~, ~o Jest •J?umba-

Redaktor naczelny 218·14 
Zastępca red. naczelrego 218-23 
Sekretarz odpowiedzialny 21g..05 

REKORD (Rzgowska 2) va" - redaktorzy Weber i Dolejsi Zakładów Tatra" ' dze 1 wysłucltuJą roznych c1€1kawo-

,,Noc grudniowa" godz. 18• 20 Na wste .. pic uroczy8tości powitał• ze Wieczor;~ wszyscy uczestnicy wv_ stek z życia na~rz.ycb .sławnych .spor-1 

Dział partyjny • 216-19 
Dział korespondentów robr~-

BAŁ.TYK (Narutowicza 20) 
„Hrabia Monte-Christo" II se;;ia 
godz. 17, 19, 21 

TYJ OWY KTń ki 128) . . . . . • towców, e; pa<łaJącyrm oce;yma a wy-
~ , ( l 1 s ego branych wicep-czew. J>okorny. podkrc_ ścigu pocl.eJmowam b:rl1 kol:icJą. p;zcz: piekami na twanzy ... G<lyby tak stać 

"Pieśń Abaja" ślając w krótkim przemówieniu donio_ prze~'odmczą.cego ~zechos~owack1ego się sławnym jaik np.: Kusociński, 

ntczycb l chłopskich oraz 
red a k "o rów gazetek Act„n• 
nycb :UM2 

Dział mutacji 223·29 
Dział miejski I sportow:r 254·21 BAJKA (Francis~kańska 81) 

,,Pepita Jimenez" godz. 18, 20 
GDYNIA (Daszyńskiego 2) „Program 

aktualności krajowych ł zagranicz· 
nych Nr 19". 

godz. 18. 20 słe znaczenie tegoroe.znego III między Komitetu Kultury F1zyczneJ - gen. He:l.i:asz lub Gierutto ma:reył może 
śWIT (Bałucki Rynek 2) narodowego ~·ścigu Warszawa-Pra_ Svobodę. nie jeden Il tych Józków i ~anll:Ó\1' 
„Bohaterowie pustyni" godz. 18, 20 ga. który był wielką. manifestncją. na Dziś odbędzie się okrężny wyścig i będriie już o<liąd myślał o tym czę-

wewn. 8 l 11 
Dział eltonomlczny 318·11 
oztal rolny 254·21 

we\l.'ll. I 
172-łl Redakcla nocn::: TĘCZA (Piotrkowska 108) „Za sie- rzecz Pokoju i brater~twa ludzi pra_ ulicami Pragi, tzw. Criterium. na dy_ ściej stając na starcie Biegów Naro-

dmioma górami". cy. stansie 90 km, z 8 punktowanymi fini dowych. lub biorąc kulę czy dysk ll:olpoTłał. - godz. 15, 16, 17, 18, 19, 20, 21 
HEL - dla młodzieży (Legionó.'\\ 2) 

„Wesoły sublokator" 
god'L. 16, 18, 20. 

MUZA (Pabianicka 178) „Przeczucie" 
godz. 18, 20 

godz. 16.30, 18.30, 20,30 w imieniu Amba~ady Polskiej w szami W zawodach tych wezmą. u. do ręki. 
TATRY (Sienkiewicza 40) I Pradze przemawiał radca Cha.chano_ dział 'prawie wszyscy uczestnicy ·wy_ 
,,śpiewak nieznany'' godz. 16, 18, 20 wicz, a następnie zabrali głos przcdsta ścigu Pokoju. C.EL NASZEJ WYOIECZKI 
WISŁA (Daszyńskiego 1) wiciele „'l'rybuny ,Ludu" i Rudeho Znwodnik Polonii Francuskiej Sowa To był cel tej wycieczki. Cel d.la 
„Zakoeh~ni są sami na świecie" I Prava": Weber i Dofojsi. Serdeczne odledał w czwartek samolotem do któr€go ~;rto poświęcić jeszcze nie 

Łódf., Piotrkowska 10, tel. 222-22 
Administracja 2&0-ł2 
Dział ogłoszeil: Łódt. P10trkOW• 

ska 10fa, tel. 111·50 l Uł-'łl 

Wydawca B.SW „Praaa„ 

POLONIA (Piotrkowska 6'1) 
„Trzy spotkania". 

godz. 16, 18,30, 21 braterskie pozdrowienie. w imieniu Francji gdzie weźmie udział w 8. jed~~- ipojpoł!udiue i. wy:tmąść się 
WLóKNIARZ (Próchnika 16) Polskiego Komitetu Obro:Uc6w Pokoju etapowj-m wyścigu który rozpoczyna tro/j[U\.ę po 'J)Olnych drogach, od k·tó-

„Zakochani są sami na śv.;ecie" przekazała wszystkim uczestnikom wy się w sobotę w Lyonie. Do wyścigu rych wielu je&ieze nas:z.ych du;iałaczy 

A.dr. Red.: t.6dł, Plo,rkowska Ił, 
Ifi·cle piętro. 

Drak. zakł. Grat. asw „Praa." 
Łódź, UL 2wtrkt 17, teL 206•'2. godz. l'l, 19, tl 

Prenumeratę ptz7jmuJe 
PRZEUWIOśNIE (teromskiego '16) 

,,Hrabia Monte-Christo" I seria 
godoz. Hł, 20. 

d 15 O 18 20 30 '- · · · s h 1 k N sPOrtowyclt tak jakoś wciąż dziw-go z. ,3 , , , bC•gu wicemin ztac o s -a. ast\IP- tego zgłosiło się 300 kolarzy przy . ,.,._ . , , . . t 
Wo O · · · kl' k · me "''~oni, opozinraJąc yim samym 

LN ~ć (Napiórkowskiego 16) - me witani o as ami zebranych, zabio czym dopuszczono tylko 100• a wśród 
li ł d . upowsu.echn:ienie kultury fizycrznej i I P.P.X. „Ruch" na kl>nto P.K.O. 

Nt, VIJ·WI. 

&OBOTNJK <Kilińskiego 1'18) 
„Droqil do sławy" godz. 18, 20 

„Strój qalowy" godz. 16, 18. 20, ra g 08 prze sta"l"fic1ele m:zystkich nich Sowę Doskonnlv Pola"K znwdzię opóźniając poprawę na:zych wyni-
ZACHĘTA (Zgierska 26) „Grzeszni· ekip kolarskir.h biorących udział w cza to wyróżnienie wynikom, uzyska. ków oraz rekordów. 
cy bez wmy" !łodz. 18, 20 I wyścigu. Mówcy podkreślali zgodnie nym w czll.~ie ostatniego wyśr.igu. I Zd. Królewski. 

Meliora()je Il} potężnYm czyn­
nikiem przeobrażenia przyrody, są 
potężną dźwignią rozwoju rol­
nictwa. 

Na oboonym etapie rozwoju rol 
nictwa w Polsce, ld;órego :produk 
cja wzrośnie w Planie 6-letnim 
o 50 proc. i przy w7.możonej akcji 
hodowlanej, która w Planie 6-let 
nim przewiduje w.trost pogłowia 
bydła o 60 pToe. - zagadnienie 
melioracji nabiera szczególnego 
znaczenia. 

Problem melioracji i regulacji 
stosunków wodnych jest w Polsce 
Ludowej - w przeciwieństwie do 
rządów Polski przedwrześniowej, 
które mało dbały o rozwój gospo 
darczy wsi - w pełni doceniany. 
Państwo nasze łoży roczn"ie na 
melioracje olbrzymią sumę około 
6 miliardów zł. Dzięki meliora­
cjom, którymi objęto dotychczas 
obszar ponad 2 miliony ha grun· 
tów i około 1,200 tys. ha łąk oraz 
konserwacji urządzeń melioracyj· 
nych, zyskujemy roczne nadwyz­
ki plonów wartości około 72 mi­
liard6w zł. Osiąganie takich do· 
c;hodów j.~t - rzecz jasna - u­
~r.n1xowane kontynuowaniem 
rozpoczętych prac i ciągłą troskli 
wą konserwację rzek, kanał6w, ro 
wów i tp. Brak konserwacji bo­
wiem doprowadziłby w ci;igu za­
ledwie 12 lat do całkowitego za· 
przepaszczenia tych nadwyżek. 

Prowadzenie stałych, plan-0wych 
prac konserwacyjnych wymaga je 

dnak, prócz pomocy pieniężnej i 
technicznej państwa, l'Ównież peł 
nej mobilizacji całego !<połeczeń· 
stwa wiejskiego, młodzieży SP i 
Z.MP oraz p1>szczególnych organi 
zacji na terenie wsi, do akcji r-0-
bót wodno-melioracyjnych. 

Trzeba wysiłku zespołowego, by 
przeprowadzić skutecznie, reguła· 
cję zabagnionych łąk, pastwisk i 
podmokłych grnntów; trzeba ma· 
sowego udziału całego zaintere­
sowanego w tej akcji społcczen­
stwa chłopskiego w pracach nad 
osuszaniem i nawadnianiem na­
szych pól i łąk. 

Co może zdziałać zbiorowy czyn, 
widzimy najlepiej na przykładzie 
Związku Radzieckiego, gdzie 
wspólnym wysiłkiem całego .,po· 
łeczeństwa zm"ienia się koryta i 
bieg rzek, nawadnia olbrzymie, 
stepowe obszary Azji środkowej 
i osusza w rekordowym tempie 
bagna Białorusi. Kołchoźnicy ra­
dzieccy potrafili np. wybudować 
w ciągu kilku zaledwie tyg„fui 
wielki kanał fergański o kul tu· 
rze 17 miln. mtr. sześ{o., uzysku­
jąc przez te prace 500 tys. ha no 
wych pól bawełnianych i 63 tys. 
ha nowych użytków rolnych. Jak 
olbrzymiego rozmachu nabierają 
w Związku Radzieckim prace nad 
regulacją stosunków wodnych, 
świadczy fakt, że w ciągu najbliż 
szych 10 lat zostanie w ZSRU 
:r.meliorowane ponad 10 milionów 
ha. 

W Polsce, która stoi jeszcze 
pod względem stopnia zmeliorowa 
nia kraju daleko w tyle za naszy 
mi sąsiadami: Związkiem Radzie 
ckim C11;y Czechosłowacją, za.gad· 

one dowodem zrozumienia przez 
wieś doniosłości zagadnienia regu 
lacji stosunków wodnych d'.~ go· 
sp0<la.rki rolnej, dla walki o pod­
niesienie produkcji rolnej. 
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nienie melior&cji jest przez spo­
łeczeństwo coraz lepiej rozumia­
ne i doceniane. \Vieś zaczyna o· 
hecnie widzieć, jak wielkie korzy 
ści dają zabiegi melioracyjne: o· 
czyszczenie, konsen: ::cja rowów, 
kanałów i strag, zapr1>wadzen1c 
drenowania, co gwarantuje wię· 
ksze plony. 
Podjęta przez pańs.two pbno· 

wa akcja mobilizująca cały apa­
rat terenowy do wytężonej pracy 
na odcinku 'Wodno-melioracyjnym 
spotkała się z masową inicjat3'wą 
ludności "iejskiej w postaci Czy 
nów Melioracyjnych. Czyny Me· 
lioracyjne podejmowane są przez 
setki gromad z naszego kraju. Są 

Jako pierwsza w Polsce podjęła 
C'zyn Melioracyjny i wezwała do 
współzawodnictwa wszystkie gro· 
mady z całego kraju gromada 
Ko..,;<;obudy pow. chojnickiego w 
woj. pomorskim. Oto, co czytamy 
" uchwale gromady Kossobudy: 

~Dla uczczenia 6 rocznicy o­
głosz~ia Manifestu Lipcowe· 
go przez włączenie się dobro­
wolną praeą do Planu 6-letnie 
go w pierwszym roku jego re 
alizacji, dla rozbudowy Polski 
Ludowej, w pełni świadomi ko 
rzyści wynikających z urzą­
dzeń wodno-melioracyjnych o· 
raz w celu ugmntowania w 
Polsce l'OCjalizmn - zobowią-

zujemy się wykonać w ramach 
Czynu Melioracyjnego od 10. 
5. do 10. 6. 1950 r.: regulację 
2 km rzeki o kubaturze 10 tys. 
mtr. sześć. i jako długofalowe 
zobowiązanie wykonać w roku 
bieżącym 3 km, nowych kana 
łów o kubaturze 15 tys. ,.1tr. 

sześć. na terenie 900 ha. łąk." 

Wezwanie Kossobud podejmują. 
gromady wszystkich województ'N 
i powiatów. , Dotychczas podjęło 
Czyny Melioraeyjne -0kofo 2 tys. 
gromad, z tego w samym woj. po 
znańskim i wrocławskim ponad 
900 gromad. Ruch współzawodnic 
twa w zakresie wykonania prac 
melioracyjnych przybiera coraz 
szersze rozmiary. 
Rośnie entuzjazm pracy dla do· 

bra całej gromady, gminy, dla ca 
łego kraju - ro~nie wkład w bu 
dowę zelektryfikowanych, muro­
wanych wsi i uprzemysłowionych, 
nowoczesnych miast. 
Hasłem tegorocznego Czynu Me 

lioracyjnego jest: „kon.serwacja 
urządzeń wodno • melioracyjnych 
- to podniesienie dohrnbytu chło 
pa i robotnika przez zwiększenie 
plonów". Pod hasłem tym rozu. 
mierny nie tylko jednorazową i 
krótkofalową akcję. Zagadnienie 
konserwacji urządzeń melioracyj· 
nych wymaga ciągłości. Nie wy· 
starczy tylko oczyścić rów, czy 
strugę na łące. Trzeba następnie 
łąkę tę zagospodarować, trzeba -

D-1-17158 

jak gło"i inne hasło Czynu Melio 
racyjnego - „zacząć i skończyć". 
Ten jednak moment w wielu gro­
madach i gmioucb nie jest jesz­
cze należycie doceniamy. Nic doce 
nia zagadnienia ciągłości, syste­
matycznego prowadzenia robót 
melioracyjnych wiele rad narodo­
wych w terenie, nie doceniają nie 
które placówki administracyjne i 
często <1ami chłopi. I tak np. w 
ramach tzw. robót szarwarkowych 
nie uwzględnia ~ię prawie (zale­
dwie 5-10 proc.) prar melioracyj 
nych, a tylko roboty przy napra­
wie dróg itp. 

A mam'' przecież w dziedzinie 
melioracji poważne zaległości, spo 
wodowane zaniedbaniem kapitali­
stycznych rządów, które trzeba od 
rabiać systematycznie, nieprzerwa 
nie. Wszyscy chłopi winni r~zu· 
mieć, że do wysiłku finansowego 
państwa musi b3 ć dołączony gro­
madny wysiłek fizyczny wsi, sze· 
rokich mas ludności wiejskiej. 

Zagadnienie melioracji ma dla 
rozwoju rolnictwa w Polsce i wy 
konania zadań, postawlony!'h 
przed rolnictwem w Planie 6-let­
nim olbrzymie znaczenie. I wła­
śnie m. in. oczyszczone i uregulo 
wane rzeki, l\analy i rowy melio­
racyjne dają rolnictwu ~warancję 
wykonania tego planu, który za­
kłada w Polsce fundamenty :-!ocja 
!izmu, który da jej dobrobyt i kul 
turę. K. D • . 


